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Prenumeratę przyjmują;
za m ie jsco w ą : Administracja „Nowej P.eformy“ i wszystkie urzędy pocztowe; m ie jsc o ­
w ą : administracja „Nowej Reformy”. — Główca trafika w Rynku. — .agencja J. Hopsasa
1 A. Salomonowej, ul. Sławkowska 2. — Handel St Karńńskiego, Sukiennice — Handel

Kretschmera, ul. Szewska — Handel J. Ekiera, ul. Karmelicka 18. 
Z a m iejsco w ą  p ren u m eratą  i  o g lr r z e n ia  (inseraty) przyjmują: We L w ow ie  Biura 
dzienników: Ludwik Plohn, ul. Karola Ludwika 11, S, Sokołowski, Tasaż L^usmana 9. — 
W P i-zem yślu  Hesreles. — V J a r o s ła w iu  A, Amster. — W W ie d n iu : Hermann Gold- 
schu.ied (sprzedaż pojedynczych numerów), I Wollzeile 6. — M. Dukes Nachf., Eaasenstain 
& Voglei (tuitże w Hamourgu, Frankfurcie n. M., Beninie, Lipsku. Bazylei i Wrocławiu), — 
A. Oppelik. — R Slosse (także w Berlinie Hamourgp, Monachium i Norymberdze). — H. Scha- 
lek (Wollzeile). — W F aryzu  Socióte Mutnelie de Publicitć A. L o r e t t e ,  directeur, 61

Rue Rougemont,
fV * losw n ia  (inseraty) przyjmuje Admi ..scracya „Nowej Reformy” za opłatą od miejsca 
wiersza drobnem pismem (petit) za pierwszy raz 20 h , za każdy następny raz po 10 h. — N ade­
s ła n e  po 60 h od wiersza za każdy raz. — fśtory publlt& ae po 2 kor. od wiersza. UŁad 
tabelaryczny, cyfrowy, skomplikowany pierwszy raz 40 h, następny po 10 h. od wiersza. — 
Z ałączn ik i do „N. Reformy11 (prospekty, cyrku’arze, ogłoszenia itp.) przyjmuje się za cenę
2 kor. od 100 egz. dla zamiojsco rych, a 1 kor. od 100 egz. dla miejscowych prenumeratorów

0 $  a t i m i n i s t r a c y L
Celem uregulowania nakładu p rc lin y  o mo­

żliwie najwcześniejsze nadesłanie prenumeraty. 
Pomimo

f l » « m e s g $  n s  d z ie l )  o y f e l a
prenumerata „Nowej Reformy”

a i s  a e s to S a  p o d w y i s s e n ą .
Szczegóły prenumeraty zamieszczono w na­

główku dziennika.
Prenum eratorów zamiejscowych, którzy mają 

zamiar zamówić
dsrsrasowę prztsySkę

dziennika, prosimy o zawiadomienie o tem ad- 
luiiji I r a c j  i „Nowej Reformy” w możliwie n a j -  
k i ó t s z y m  czasie.

Prenumeratorzy „Nowej Reiormy11 nabywać 
także mogą po znacznie zniżonych cenach ilu­
strowany dwutygodnik lwowski

„■arowe E£®dy“
po cenie 2 korony 40 halerzy kwartalnie.

Poranny numer „Nowej R eform y1 wydaje 
sic w Krakowie:

Od godziny 5 do 8 rano w  ekspedycji przy 
ulicy św. Anny 1. 3 (parter, podwórze);

od godziny S rano w  adm inistracji przy ulicy  
Jagiellońskiej 1. 10.

N u m e r  p o p o ł u d n i o w y  „Nowej R eform y” 
ukazuje się obecnie znacznie wcześniej, niż przed­
tem, bo m i ę d z y  g o d z i n ą  4  t ą  a p ó ł  d o  5-tej 
p o p o ł u d n i u .

F&gmtawa mowa.
Ostatnie strzały z poza okopów reakcyjnych, 

padły jnż z Izby panów. Parlam ent kuryalny 
dogorywa; poseł Abraliamowicz wygłosił wczo­
ra j na posiedzeniu Jzhy poselskiej uroczystą na 
jego cześć mowę pogrzebową. Los reformy wy­
borczej rozstrzygnięty; życie obecnej Rady pań­
stwa obliczone na tygodnie.

Prezesowi Koła Polskiego żal było rozstawać 
się z tym parlamentem. Nie zawsze był przy­
zwoitym, ba, bywał nawet bardzo nieprzyzwoi­
tym, zwłaszcza gdy się zbrojną policyę w jego 
podwoje wprowadzało, —  ale zawsze on coś 
zrobił, czego o przyszłym parlamencie w  tej 
chwili powiedzieć nie można. Ekseelencya Abra- 
hamowicz z wielkim pesymizmem u nim się wy­
rażał we wczorajszej swej mowie przy dysku­
s j i  budżetowej.

Ostatnie dni żywota tego parlamentu są wła­
ściwie wypełnione akeyą samobójczą. I  to sta­
wia konserwatywnych jego członków w  Dołoże­
niu wcale zazdrości nie godnem. Poseł \b raha- 
mowicz przypuszczał, że w przyszłym parlamen­
cie, który wyjdzie z powszechnych wyborów, 
popularną będzie (ylko opozycja, a gdy jej zre­
formowany regulamin nie utrzyma na wodzy.— 
to pracowanie w nim będzie niepodobit ń.stwem.

Eksc. Abrahamów ic z  przyzna jednak, że ten  
rys politycznego charakteru przyszłej reprezr.n- 
tacy państwa, nie może dla nikogo być niespo­
dzianką Opozycja zawsze i wszędzie była po­
pularną, jeżeli tylko była szczerą, jeżeli była 
odzwieroiadlcniem opinii większej części społe­
czeństwa. Bo może także być opozycja niepo­
pularna. Taką właśnie była opozycja Koła pol­
skiego wobec reformy wyborczej, i Rączego po- 
pnlarnuść nie była jej udziałem? To nie było 
dziełem przypadku, ani nprzed/.eń ludzkich. To 
było nasfępstwmm ordynacji wyborczej, której 
konserwatywna w iększość Kola mandaty swoje 
zawdzięczała. Oczywista rzecz bowiem, że poseł, 
którego 30 wyborców do parlamentu wysiało, 
naw et gdy się bawił w opozycjonistę, bvł umiej 
popularnym od swego kolegi, na którego przy 
wyboize padło głosów kilka lub kilkanaście ty­
sięcy’. A że w nowym parlamencie bez wielkiej

W nierównej walce.
P O W I E Ś Ć .

Napisał
M I M A  ¥ %.

(75) ( « t e  <«h*jr.)
Tego jnż n ik t się-nie mógł spodziew ać, i sam 

Chmielowski zawahał się na chwalę, bo rzeczy­
wiście dziwacznie wyglądał (en .mundur w.-ród 
szarych sukienek i^wytai-tych marynarek, ale 
Zm idrygrr ręczył solennie i twierdził uporczy­
w e , że Zarntmjew iesj zupełnie pewny.

I  Zarnbajew siedział i słucha! tuż obok niej 
tak, że w przerwach mogła niemal słyszeć jego 
równy spokojny oddech.

Zaraz po tej lekcji zaproponował jej swoje 
usługa; wieczór już był. z Jul, ka wypadało wra­
cać przez ciemne pitśłft uliczki, wywalczyła so­
bie prawro wychodzenia z domu pod różnemi 
pozorami, lecz nie przywykła jesz.cze do cho­
dzenia po mieście, w nocy bez towarzysza, po­
mimo lego nie przyjęła jego propozycyj wcale. 
W siadła w pierwszą spotkana, dorożkę, podzię­
kowała nm za dobre chęci i kazała się wieźć 
do oomn

I  odtąA stosowała do niego tę metodę nie­
zmiennie, chociaż dopuszczono go do ich towa­
rzystw a ostatecznie, chociaż zdołał sobie w nim 
zdobyć niezaprzeczoną powagę przez śmiałe 
piwwiezienie przez granicę wielkiej paki bro­
szur. książek i innych druków.

liczby głodów.wyborców nik t nie-zasiędzie, więc 
oczywiście, że polityką jego więcej, niż obec­
nego parlamentu, linki zajmować się będzie. -To- 
dnem słowem nie parlament i nie opozycja bę­
dzie tu taj źródłem popularności poselskiej, której 
.Eks. Abraliamowicz fnk się obawia, lecz ta  oko­
liczność, żc t;, iko ten, co pewną popularność 
w kraju  społeczeństwie sobie zdobył, będzie 
mógł posiąść mandat poselski.

Inni ludzie zasiądą w nowei reprezentacji pań­
stwa. Kle byłoby, gdyby stało się inaczej. T na 
to żalo nie pomogą.

%  l i t w y  3 E m L
Watka narodow-tciowa w gubernii suwalskiej. — .Przy­

s ia d y  polemil i litewskiej. — Dylemat zasadniczy. — 
Uniwersytet warszawski w Mińsku.)

Ogniskiem walki narodowoś( iowej polsko-li­
tewskiej, k tóra z dniem każdym staje się coraz 
zacieklejszą, jest gubernia suwalska. Z siedmiu 
jej powiatów cztery mają ludność w większości 
litewską, nie licząc żydowskiej, która wiccznem 
lawirowaniem pomiędzy Pol alfami a Litwinami 
nie przyczynia się również do złagodzenia wa­
śni narodowościowej.

Ruch narodowy litewski, wyszedłszy z warstw 
ludowych, odznacza się ultrudemokratyzmem. — 
Przeciwstawiając!, się zaś temu ruchowi dąże­
nia polskie, reprezentowane najsilniej przez na 
rodową demokrację, posiadają wszystkie zasa­
dnicze cechy tego stronnictwa, a więc szowi­
nizm, bezwzględność i reakcyjność.

W  poprzo.duiei kampanii wyborczej cechy te 
okazałj się wielce szkodiiwem., bo z gubernii 
snwalsk.ej w yszli0sami Litwini separatyści. Przy 
obecnych wyborach zanosi sic na tosamo.

N aturalnie’ dzisiaj spór narodowościowy litew­
sko-polski, nie pozbawiony nadto, nawiasem mó­
wiąc, dość sporej przymieszki antagonizmów so- 
eyalno-ekonomicznycli, nio ogranicza się do sa­
mej gubernii suwalskiej, ale. rozciąga się na 
całą Literę i wogóle wszędzie tani, gdzie obie 
powa&HOae nai odowości wchodzą z sobą w ja ­
kąkolwiek styczność.

Aby dać miarę zaciekłości toczącego się spo­
ru i próbkę metod taktycznych używanych przez 
Litwinów', przytoczymy za p. Mackiewiczem, 
który w waiszawskiej „Ludzkości” sprawę tę 
obszernie omówił, k ilka wyjątków z prasy lu- 
dowej litewskiej.

Tak więc np. „Saltinis11, tygodnik wydawa­
ny i redagowany przez księży, tak pisze do 
prawyborców w swojej odezwie:

„Panowie, t. j. Polacy, będą nazywali was 
braćmi . czule przemawiali, żebyście głosowali 
na nich. ale jaka  ta hraterskość, polska, już 
dostatecznie dowiedli oni 'przelewaniem krwi 
w kościołach1'D a le j  czytamy; „Podczas z.eszłyeh 
wyborów promowaliście na wąyboreów do Pumy 
kuku pachołków polskich, którzy o mało ni er 
sprzedail w Suwałkach Litwinów' Polakom. Nie 
oszukajcie sic teraz”. Albo w nr. a-l tygodnika 
,,Lietnvos Ukm ikas11 taki ustęp z powodu zna­
nego zajścia w kościele kalwayyjskitn: „Piłyby 
mieszczanie i nadal urządzali w kościele hałas, 
Litwini wiigh dem Polaków-’ mają zastosować 
jak najostrzejszy hoikot. a więc nic nie kupo­
wać. ani też sprzechwać Polakom, nie .brać 
u Polaków, ani też nie dawać im żadnej robo­
ty; (7d Nowc-gc Roku służba litewska powinna 
opuścić donn pol.-kie; lekarstw a dla chorych 
mają być. sporządzane nie w aptekach, lecz 
w składzie aptecznym (właściciel żyd); wreszcie 
nie mają Ki1 wini rozmawiać z Polakami po pol­
sku. an. też podawać im ręk i”. (.Sic!)

Pd[iowjadając zas na wspomniany artykuł p, 
Mackiewicza, w „Tygodniku Suwat-kim" ks. 
Stangajiis pisze między innemi:

„Myśmy prawa do ży d a  narodowego zdoby­
wali wstód najtnidniejszycli okoliczności. Nasz 
kulturalny acz skiorcny dorobek — to owoc 
krwawej pracy, nadludzkich wysiłków i poswlą-

To praw da, ona ignorowała go jakby rozmyśl­
nie, z jakimś uprzednio powziętym zamiarem 
ignorowała, tylko że ignorancja jej nic była 
wogóle ani rozmysłem, aui wyrozumowamem 
żadaem, ale jedynie cm nś* więcej wytrwałem, 
więcej konsekwmntnem jeszcze, bo odruchowym 
niemal lękiem, któremu oprzeć się żadną miarą 
nie mogła.

Gdy stawał przed nią-.** swojemi czarnemi 
oczami pan ząeemi wj prosto w twarz tak upor­
czywie. tak natrętnie, 1o czuła, że zyskuje nad 
nią jakąś maeretyczną, władzę i s tra .li ją  zdej­
mował jak ptaka, na którego patrzy wąż

Gzy to nie było Czasem to. przed czem ustrzedz 
ją  "V iaki matka wówczas, gdy przyciskała ją. do 
pifersi tak długo, tak serdecznie, czy trwogi o 
to w łaśnie’ ni" czytała w skłopotanem spojrze­
niu ojca. gity z pod jego opieki wydzierała się 
w ten szeroki obcy jej świat, czy to bicie ser­
ca. kiedy po raz wtóry opuszczała < V. erek o z tą  
-starą topolo, na której klekotały bociany?. .

Wanda szybko złożyła straszny list Zaruba- 
jewa. <bydlę zawahała się, czy nie lepiej po- 
w ać eo na  drobne kawałeczki i wyrzucić przez 

otwarty na zamaiłą uli tę  lufcik i schowała 
z powrotem do szuflady swego stolika pod „Ka­
pitał” Marksa, broszury Liebkncchta i F u lle ra  
i całą paczkę ..Robotnika”’.

Zasnęła późno i spała niespokojnie.
Bnil się jej R-obirrcki takim jakim widziała 

go po raz ostatni na wiosnę, kiedy to na gwałt 
powracali znowu/, na wieś do iah opuszczonego 
przed dwoma niemal laty, Czerska.

Tan W alery leżał blady. bM ziuchny w tni-

ceń! Myśmy każdą literę naszego piśmiennictwa 
nieomal własną krw ią oblewali!... Myśmy prze­
trw ał' chwile okropne 1 rozguczliwm!... Nam za­
stawiono I d la  wówczas, gdyśmy ich dojrzeć nie 
umieli!,,. Żelazny duch mieszkańców nadmemeń- 
skich wszystko to przetnval„ cóż dziwnego, że 
teraz broni tej swojej krwawicy, że jest ostro­
żnym i podejrzliwjm? Gdy ‘‘jednakże w was, 
bracia Polacy, pozna nie czychających na jego 
dobro wrogów', lecz sprzymierzeńców i pomo­
cników', wyciągnie ku wam dłoń i wdzięczny 
będzie za pomoc”.

„ Patryotyzm Polaka, mieszkającego na Litwie, 
powinien być podwójny: polski — jako pocho­
dzącego 7 rodziny polskiej Polaka i litew ski- 
jako mieszkającego na Litwie, do której pracy 
kulturalnej przykładać się powinien**.

ż  niebezpieczeństwa, k tóve dla sprawy pol­
skiej z mchu tego wwniku, prasa polska jasno 
zdaie sobie sprawę Dość trafnie określił ie p. 
Romer w w'arszawrskim „Sztandarze”, który 
wskazuje na całą trudność położenia litewskie­
go Polaka, mającego z jednej Arony zaciekłą 
ag itac ję  litewską przeciw sobie, a i .  drugiej 
strony przywiązanego do kraju, ,\v którym się 
urodził, i który za swą ciaśniejszą ojczyznę 
uw aża,'i do ludu, z którym się zrósł, aczkolwiek 
jest mu obcy mową i dążeniami”.-

W  położeniu lakiem Polak staje przed dyle­
matem, albo „pracować dla kraju w duchu ^ i e  
polskim, bez mała wTOgim dla polskości, albo 
nie pracować wcale”. Niestety,*1'poza sformuło­
wanie samego dylematu, p. Romer nic wyszedł 
i sposobu rozwiązania go nie woskazał, ograni­
czając się jodynie do ogólnego stwierdzenia fak­
tu, że w każdym poszczególnym powiecie Pola­
cy nnuH iby  postępować inaczej, zależnie od 
usposobienia ludności danej okolicy, tudzież od 
siły i kierunku prow adzonej wśród niej ag itac ji 
narodowm-spoleezuej.

Sprawa u n i tv e r  s y t c t u w M i ń s k u, kiórą 
podnoszono jnż przed tizema laty. zresztą bez­
skutecznie, wyłoniła się znowu i to zupełnie 
niespodziewanie, główmie dzięki wysokiej pro­
tek c ji p. Karskiego, rektora nniwmrsytetu war­
szawskiego, który zwrócił się do gubernatora 
mińskiego z propozycyą przeniesienia uniwersy­
tetu z W arszawy do— Mińska.

Gubernator oddał propozycję Karskiego do 
decyzji burmistrzowi, p. Stefanowiczowi. Za­
nim jednak p. S. zdołał porozumieć się poufnie 
w tej sprawie z rajcami miejskimi, aż oto na 
lichy bruk miński spadł wprost z Petersburga 
delegat, ministerstwa oświaty, wr osobio znanego 
w Warszaw ie, byłego profesora tamtejszego uni­
wersytetu, Amalickiego. który zjechał umyślnie, 
aby zbadać, o .ile Mińsk okaże się odpowiednim 
dla uniwersytetu miastem, zarówno pod wzglę­
dem naukowym, jako też niateryalnyin.

Z racy i przybycia • specjalnego kandydata 
zebrała się Rada miejska na nadzwwezajue po­
siedzenie, na którem p. Amalickij w jstąp ił 
z przemową zaznaczając, że ministerstwo oświa 
ty już od dość dawna zajmuje się sprawą za­
łożenia w państwie dziesiątego z kolei uniwer­
sytetu Przepełnienie wyższych zakładów, zwła­
szcza w' stolicach, skłania rząd do jak  najry 
clilejszogo załatwienia tej sprawy. Potrzeba też 
czasowego przeniesienia warszawskiego uniwer­
sytetu. feinbanlziej kwestyę tę przyśpiesza. 
Kilka miast pragnie mieć u siebie nowy uni­
wersytet Mińsk jest także punktem odpowie­
dnim. Potrzebne jednak są pewne gw arancje 
co do subsydyów' materyaliiyeh, jakie miasto 
zapewnić może. Pożądane są: suma nie mniej 
pół miliona rubli, a także i plac odpowiedni 
pod gmachy.

Nad mow'ą Amalickiego wywiązała się ob­
szerna dyskusja, w której wyjaśniło się. że 
Mińsk nie cota uczynionej przed trzema laty 
deklaracji co do ofiarowania na rzecz uniwer­
sytetu pół miliona rubli, oraz gruntu pod bu­
dynki. Nadto może zaproponować ziemianom za 
pośrednictwem Tow'. Rolniczego, którego ogólne

mnie na katafalku ładyzeckiego kościółka i aui 
okiem nie mrugnął na « taczającą go ciżbę łudzi, 
którzy zbiegli się tu  z szerokiej okolicy na od­
danie mu tej ostatniej chrześcijańskiej usługi 

I w małym kościółku rozbrzmiewał plącz, bo 
wszyscy płakali głośno, żałośnie, wszystkim było 
żal dobrego pana, sąsiada, przyjaciela i od pła­
czu tego chwiały się płomienie wielKich wosko­
wych gromnic, któremi targał świeży wiosenny 
wiatr.

N l dworze padał deszcz, taki deszcz, który 
ona jnż widziała kiedyś. Grube, gęste krople 
rozbijały się z charakterystycznym szumem o 
niski drew/many dach zaniedbanej wioskowej 
świątyni i plucnotały po szerokich kałużach, 
rozlewającego się na cmentarzu błota, strumie­
niami wlewającego się aż tu  pod czarne sukno 
katafalku, który chciało podmyć i unieść ze 
sobą, jak te gliniane chłopskie chałupy, zrywa­
ne z przyciesi powodzią.

Naraz zrobił się w izbie nich. To ksiądz Za- 
biełło wyszedł z zakrystyi, stanął przed zgro­
madzonymi i, wskazując na leżące w trumnie 
zwłoki, zaczaj mówić głośno, doniosłe, że Ro- 
brzyckiego powiesili moskale

Powiesili go, powiesili na starej czerskoskiej 
topoli, na której klekocą bociany * strzelalali 
do niego, jak  do ceiu, za powstanie, za sześć­
dziesiąty czwarty rok 

A z Robrzyckiogo ciekła krew.
I  w kościółku zrobiło się czerwono, jak  od 

łuny olbrzymiego pożaru. Ściany pokryły się 
purpurą, twoirzo ludzi spąsowiały nagło, prze­
stał padać deszcz, a  jego ostry szelest przemie-

zebranie nastąpi w dniu 23 b. im, oraz komi­
tetu gubernmlnego ziemsKiego, by i ziemiań- 
stw7o przyszło tu z pomocą i drugie pół miliona 
przeznaczyło na uniwersytet z sum tak  zwa­
nych zimnsfach. Mińsk chciałby bardzo mieć 
uniwersytet wr swych murach. Jeżeli warszaw 
ski musi być koniecznie przeniesiony z W ar 
szawy do innego miasta, to Mińsk ostatecznie 
zgadza się i na to, pod warunkiem jednak, że 
zbiory pomocnicze, oraz ince fundusze rzeczo­
nego zakładu pozostaną w W aiszawle nienaru­
szone. Mińsk chciałby także, by ograniczenie 
co do przyjęcia studentów-żydów nio istniało 
w przyszłym uniwersytecie. Gdy to jednak jest 
tymczasem niemożliwe, Mińsk żąda, by przyj­
mowano żydów co najmniej 25—30 prc.

W  tym duchu zapadły też uchwały. P. Arna 
lickiej ma jeszcze z Mińska przyjechać na o- 
ględzmy i badania do 'Smoleńska. Zdaje się 
jednak — jak przynajmniej zapewnia kores 
pendent „Gazety Polskiej” — że Mmsk ma 
najwięcej szans od Jedziczenia po Warszawie 
uniwersytetu w.rtfc z jego w służbie rusyfika- 
torskiej wypróboivanem ciałem „akademickiem”.

W )  „ M i li
Warszawa. 2 0  grudnia,

(Powiat białostocki o przyłączenie do Król. Polskiego — 
Anincst.va świąteczną. —■ Pcieczka więźniów. — Uwol­
nienia. — Rewizye i napady. -  Rozłam w P. P. 8. — 

Bankructwo. — Z Lodzi.

Mieszkańcy powiatu b i a ł o s t o c k i e g o  wnie­
śli do ministerstwa spraw w ewnętrznycli poda­
nie o przyłączenie do granic Królestwa Pol­
skiego. powiatów bialskiego i białostockiego, 
jako okręgów idzennic polskich, stanowiących 
w epoce rozbiorowej taw. obwód białostocki. 
Przykład ten nasuwa słuszne pytanie, dlaczego 
stronnictwa nasze polityczno, a wśród nich liaj- 
liczebniejsze naroaowo -demoKratyczue, nie za­
protestowały w ten sam sposób drogą masowo 
podpisywanj cli w gub. siedlecki"]' i lubelskiej 
petycyj przeciw zakusom rząau. wyłączenia tych 
ziem z integralnego obszaru Królestwa Polskie­
go? Jeszcze jest czas ku temu.

Krążą pogłoski o a m n e s t y i  ś w i ą t e ­
c z n e j ,  mającej o ojąc wszystkich u więziony cli 
w drodze administracyjnej.

Nie czekając na to, zbiegli w tych dniach 
z portu Aleksieja w cytadeli warszawskiej czte­
rej więźniowie polityczni: Gustaw W a t r a- 
s z e w s k i .  Wład. S z m u 1 e w i c z , Edward Ja- 
s i u o w s k i i W incenty P i ó r k o .  7 dolawszy 
uśpić -czujność straży za pomocą poprzednio 
zdobytych narzędzi, wyłamali oni ciężkie drzwi 
żelazne i w m im ach nocy znikli bez śladu

Uwolniono z więzienia przemysłowca Ludwika 
B i a u m a n a  i p. Annę W i n o g r o d z k ą .  (za 
kaucją) aresztowaną przed 2 micsiącam’

Rewizji dokonano w nory w mieszkaniu p. 
Eugeniusza G o l e n i o w s k i e g o ,  w ezasio 
jego nieobecności, w domu. Nie znaleziono nic 
podejrzanego.

Z po w oclu częstych napadów bandyckich 
wstrzymano ruch tramwajów na przestrzeni od 
dworca wiedeńskiego do dworca kaliskiego.

Osławiony F  r  o s k u r l a  k o w . przeniesiony 
sv, ego czasu do Petersburga, w r a c a  znowu, 
ale tym razem nic do Warszawy, lecz do Kijo­
wa na stanowisko naczelnika oddziału wago­
nowego.

Dwie, równocześnie wydane proklam acje obu 
odłamow P. P. S., obwiniając się wzajemnie, 
dają ubolewania godny obraz zupełnego roz­
przężenia. chaosu i wzajemnego zjadania się. 
„Duobus litigantibus tert.ru® gai-det" — miano­
wicie „ P io le ta ija t”. który w lednocześnie wy­
danej odezwie pisze. „Ostatnie 2 lata wykaza­
ły. iż działalność partyi, przeżartej wewnętrzną 
niezgodą, zgoła nie odpowiadała sile i zasobom, 
stwarzając zamęt i niezdecydowanie w walce

liił się wr suchy trzask gęstych kaiab.nowych 
wjstrzałów' i cmentarz i kościelna posadzka za- 
płynęły całe krwią.

Ciżba zakołysała sit- niespokojnie, ze w szjst- 
kicli stron wyciągnęły się mocne ręce, ze wszyst­
kich ust posypały się nawoływania, wszyscy go­
dzili się na jedno:

— Brać go. brać, W ziać go, wziąć!
W .jednej chwili dziesiątki par rannon unio­

sło ciężką trumnę, dziesiątki par nóg zadreptało 
pospiesznie, ale nikt nie ruszał się z miejsca i 
trumna została na katafalku, jakby przyrośnię­
ta

Kozic wypadł z gromady, gniewać się pocza.ł 
srodze.

-—- Na prawo chamy, na prawo do Ła(ły­
żek!

Ojciec wysunął swoją siwą głowę i krzyczał 
na chłopów także.

— Na lew'0, gospodarze, nu lewo. do Czer­
ska!

Krokierzycki biegał dookoła i pchał niosą­
cych w tył, gdzie stał proboszcz Piątek, i ma­
chając kraciastą  chustką wołał:

— Apage satanas, apage!
A z tego wszystkiego do rozpuku, śmiał się 

ogromny, gruby Nieżycki.
— Ha, ha, ha!.„ Mówiłem, że gG nie ruszy­

cie z miejsca, mówiłem!... Ha, ha, ha!.„ Rzućcie 
gc ludzie, rzućcie, to trup, jego już zjedh Kru- 
cy, dawno jnż zjedli krucy i z niego ni° pozo­
stało nic, nic, nic!... Ila, ha, ha!.. Rzućcie go 
ludzie, rziGcie, to tran. cuchnący trup!

Rozstrój wewnętrzny w sprawach najważ.niej- 
szych, brak ściśle określonego programu ulega­
jącego ciągłym wahaniom, nie odpowiadająca 
chwili taL iyka partyj, zależna od przj'paako 
wycli pogiąuów' jej jirzypadkowęych kierowni 
ków, uczyniły wkońcu z P. p . S. bezładną ku­
pę luźnie związanych z sobą żywiołów', szarpiącj cli 
dobro orgahizacyi na swoją korzyść — ze szko­
dą klasy robotniczej1'

Wobec tego rozkładu, wzmaga się liczebnie 
z dnia na dzień „Narodowy związek robotni­
czy”, przygarniając}' odstępeów’ partyjnych i 
zbiegów z pod sztandarów ,.miedzvuarodów 
k i”.

D yrekcja kolei w'arszawrsko-wiedeńskiej, za 
ostrzyła znowu przepisy, mające na celu medo- 
puszczać do. zabudowań służbowjch, kantorów' 
bic.r i t. p. osób postronnych.

Przedsiębiorca znanego oifeum Aleksandrgna, 
p. Welsman,' zbankrutował z kretesem Pasywna 
przenoszą 60.000. S traty  poniosło przytera wiele 
osób postronnych Przedsiębiorstwo bierze spe­
cja lis tka  w tym zawodzie, p. Krone z Łodzi.

W Ł o d z i  stan niezmieniony. Delegat robot 
niczy, wysłany do Berlina, powrócił z odmowną 
odpowiedzią związku fabrykantów, co do wyłą­
czenia z podjktowanych warunków, jedynego 
zakwesUronuwamego przez robotników, t, j. wy­
dalenia 98-n towarzyszów'. 61 ot.

w spraaia słailg pstzteej.
W

R e f o r m y

znaczyliśmy,

szym numerze porannym „Nowej 
w' artykule p. t. „Rozgoryczeni”, za- 

że wszyscy urzędnicy państwowi 
są rozgoryczeni sobkowstwmrn i obojętnością rzą­
du wobec słusznych żądań urzędników' i że 
zwłaszcza pośród pocztowców, i ówme urzędni­
ków' jak  i sług, panuje wprost oburzenie z tego 
powodu. O położeniu materyalnem urzędników' 
rozmaitych kat# goryj pisaliśmy już niejednokro­
tnie, dając konkretne przykłady ich pokrzyw­
dzenia, dzisiaj zaś wobec zapowiedzi, że ma się 
rozpocząć b i e r n y  o p ó r  na pocztach austryac- 
kieh, podajemy znamienny glos, pochodzący 
z grona s ł u ż b y  p o c z t o w e j .

Ot.oż wedle informacyj z tego źródła, tuk 
zwana regulacja plac % r. 1898 i  przyznanie 
dodatków służbowych po 100 do 200 koron 
wyższym kategoryom służby pocztowej są niczeni 
więcej, jak tylko pozorem. Co przyniosła regu­
lac ja  z r. 1898? Oto podwyższono płace dla 
najwyższej kategoryi z 1200 na 1400 koron, 
ale niestety z dobrodziejstwa tego koizysta za­
ledwie 10 prc. służby pocziowmj, reszta, a mia­
nowicie 90 preią nic osiąga, przepisanego wieku. 
Pensya początkowa w kwocie 800 koron nie- 
zmieniła się od r. 1889, chyba' że rząd uważać 
chce za polepszenie przemiano 400 reńskich na 
800 koron. * ‘ *

Jedvu'-m, jakiem tokiem polepszeniem by}o 
przyznanie czasowych dodatków służbowych po 
100 koron rocznie dla e k  sp  e d ye n tó  w, a po 
200 koron dla p o d  u r z ę d n i k ó w ;  ale te dwie 
kategorye stanowią zaledwie 4(3 p rc .. eraryalnuj 
służby pocztowej Resztę, tj. 34 prc., stanowią 
służący pomocnicy i woźni pocztowi, którzy w 
rzeczywistości od r. 1889 pobierają, jednakowe 
płaco, tylko służbie pomocniczej podwyższono 
dzienną płacą o... 10 halerzy! Gzy można wobec 
tego mówić o troskliw iści rzudn. jeżeli w* ciągu 
18 lat gdy wszystko podrożało o 70 do SO pic.. 
mniejsza połow a służby pocztowej otrzymała 
przeciętnie połepsY.eme poborów o 7 prc. dla 
ck. pedyentów. a 11 prc. dla podurzędników. zaś 
w: i ę k s z a p o ł o  w a . złożona ze służby pomo­
cniczej i woźnych, przez owe 18 la t p o b i e r a  
n i e z m i e n i o n e  p ł a c e ?

Służący pocztowy prawie bez wyjątku po od­
byciu służby wojskowej rozpoczyna nową kary erą 
w’ praędątiiYni wieku 28 lat. Otrzymuje 2 ko­
rony 40 halerzy dziennie w pierwszym roku. 
czyli 72 koron miesięcznic Podczas 2 nasten-

W  tej chwili jednakże zrobiło się coś stra­
sznego, niezwykłego. j

Trumna zatrzeszczała przeraźliwie i rozlecia­
ła się na kawałki, a z rozsypujących Się tw ar­
dych wiórów' zerwał się pan W alery na równe 
nogi i wyprostowany jak  był wysoki i clrudy 
huknął jakimś przerażającym głosom.

— A jednak ja  zmartwychwstanę!!!
Paniczny strach padł na obecnych.
Nieżycki jak  siedział na ambonie, tak  tjlk u  

nogi zadarł do góry i kozmłkując po dre­
wnianych jej schodach, dudniących od uderzeń 
jego twmrdej głowy, leciał prośdntko w głębo­
kie lochy podziemne, Kozic wlazł pod katafalk, 
ojciec schował się za filar, Kobierzjcki z P ią t­
kiem uciekali do zakrystyi. chłopstwo parło jak 
oszalałe do w yjśda, jedna tylko matka klęczą 
ła  przed bocznym ołtarzem przemieiuoniaPańskie- 
go i modliła się. bijąc się w pierś’ mocno.
; — Kyrye elejson, Chryste elejson, Kyrye 
eleison. Chryste ełeison!...

Ona nie zwracała na odgrywające się obok 
niej sceny żadnej uwagi, oczy miała mętne, 
bezmyślne, obłąkane.

W anda zbudziła się z tego męczącego snu, 
drżąc na całem ciele.

Noc była, późna jesienna noc, za oknem 
chianał rzęsisty deszcz, bił drobno po szybach, 
w iatr poświstywał w ulicy przeciągle i w na- ’ 
głyćh porywach szarpał kwiczącym w zawis 
sach lufcikiem, Którego zapomniano zamknąć; 
zimno w pokoiku parowało dotkliwe.

(G. d. n.)



i'lt^Lek-, i i i  Grudnie, idUU ,

uych iac pobierać ma 2 K 60 h dziennie, mie­
sięcznie 78 koron. W  ezw artjm  1 piątym roku 
służby ma 2 K 80 h dziennie, czyii 84 korony 
miesięcznie. W reszcie podczas dalszej służby po­
mocniczej pobiera 3 koiony dziennie, czyli 90 
miesięcznie.

Wreszcie zostaje „stabilizowany44, czyli staje 
się stałym sługą z płacą 800 koron rocznie i 
dodatkiem aktywalnym od 20 do 50*/,, wedle 
klasy miejsca służbowego. Dostaje tedy plącę 
miesięczną T)d 80— 100 koron miesięcznie, która 
z początku wynosi w rzeczywistości 74 do 94 
koron z powodu „obciągań44 na emeryturę i tak­
sę nominacyjną.

ckużący pocztowy liczy wteuy przeciętnie 35  
tat życia, jest zwykle żonaty, ma dzieci i nieu­
niknione długi. Po 9 latach dalszej służby, pod­
czas której następuje dwukrotne podwyższenie 
płacy z włączeniem do dodaika akływalnego o 
120 do 150 koron rocznie, służący pocztowy ma 
100 do 125 koron miesięcznie w 44 w ku życia 
i nadzieje na zamianowanie go ekspedyentem. 
Ta nominacya przynosi wprawdzie drngi pasek 
blaszany na kołnierzu, lecz ani grosza podwyż­
k i, prócz przyznanego ostatnio dodatku służbo­
wego w kwocie 100 koron. Ma więc loO— 133  
koron płacy miesięcznej. Gdy dojdzie do 48 i 
52 roku życia, to wtedy otrzymuje płacę mie­
sięczną w kwocie 11S do 145 koron, względnie 
128 do 158 koron.

Oto dzisiejsze stosunki awansu dla służby 
pocztowej. ( z ło  w i e k  l i c z ą c y  52 l a t  ż y  
c i a ,  o b a r c z o n y  r o d z i n ą ,  m a  w n a j ­
l e p s z y m  r a z i e  158 k o r o n  m i e s i ę c z n i e .  
O dalszej karyerze w randze podurzędniita nie­
ma co mówić, bo niewielu może się do niej do­
cisnąć. O poDoradi ubocznych nie powinien 
rząd wspominać wcale, są to bowiem niewy­
starczające wynagrodzenia za pozasłużbowe pła­
ce. połączone z wydatkami, które pokryć musi 
służący pocztowcy.

Jeżeli służba pocztowa 1 iCezywiście chwyci 
się ostatniego środka ratunku: biernej rezysten- 
eyi z ogromną szkodą dla kupców, przemysłow­
ców i całej publiczności zresztą, to nawet prze­
ciwnicy podobnych środków nie szcze.dzą rzą­
dowi zarzntn, że wielce zawinił w tej sprawie.

£ ! ! & & e z p i e & z & y  ^ o z w u g .
Przed lii'ku dniami na pewnym bankiecie w W a­

szyngtonie z ust wysokiego państwowego funkcjo  
naryusza -Stanów Zjednoczonych dziwne usłyszano 
słowa. D ygnitarz ten biadał —  nad niesłychanie 
p o m y ś l n y m  rozwojem ekonomicznym wielkiej 
U nii. Nam, którzy w  dziedzinie ekonomicznej wie 
CZnie tylko jodr.ę mamy skargę na ustach, a mia­
nowicie na zastój, cofanie sic i wzmagającą się 
nędzę, tego rodzaju „biadanie44 wydawać się może 
poniekąd „ako żart niew czesny. Tymczasem w u- 
stach rzeczonego Amerykanina było ono w obecnej 
chwili najzupełniej uzasadnione. Rozwój ekonomi­
cznym Stanów Zjednoczonych przybrał w  ostatnim  
czasie rozmiary nigdy niebywałe, a tak ogromne, 
że w yw ołrją one pewne oszołomienie nawet u tak 
chłodnyeh i na największe „nadzwyczajności* obo­
jętnych Yankeeów. Coraz bardziej też ogarnia ich 
przeświadczenie, że wy kracza on już po najdalsze 
granice faktycznego zapotrzeDowama, że w ytwarza  
konjuki.ury wprost niezdrowe i że wobec tego skoń­
czyć się musi k a t a s t i o f ą .

Powyż i z m  następstwem tego takia, w Ameryce 
wprost bajecznego rozwoju było wyczerpanie się 
ruchomych kapitałów, k raj miliarderów zmuszony 
był szukać zasiłków pieniężnych w Europie. A je ­
go zapotrzebowanie było i w tym kierunku tak 
w iclk:e, że gro/bło także wyczerpaniem złota euro­
pejskiego. A nglia, którą w  pierwszym rzędzie na­
w iedził ten finansowy najazd, zmuszona była bro­
nić bię przeciwko niemu nadzwyczajnem pod wyż 
szeniem dyskonta.

Podobny zapełnić nadmiar ekonomicznej „pomy­
ślności"' widzimy dzić obecnie także w jednem  
państw europejskich, P aństw im  tom są N i e m c y .  
Onegdaj przynió.-ł telegraf z Berlina niespodziewa­
ną wiadomość że bank R zeszy niemieckiej zmuszo­
ny b \ł  podwyższyć etopę dyskontową na 7 procent. 
Podczas blifk® czterdziestoletniego istnienia tej w iel­
kiej in stytucji finansowaj raz tylko dyskont pod 
niósł się tak wysoko, a wówczas rychło znów uległ 
zmianie, Olmenio dyrektor tego baniu sam zapowia­
da, że 7 procentowa stopa utrzyma się niezawodnfe 
przez cały miesiąc W  państwie, w którem do n ie­
dawna przeciętną stopą procentową było 4  od sta. 
dziś pobiera się od kapitałów odsetki, które uw a­
żano przedtem już niemal za lichwiarskie.

I tu przyczyną tak ogromnego podrożenia pic-, 
(nędzo jest niebyw ały rozwój przemysłu. Przedsię­
biorstw* przemysłowe nie mogą podołać zamówie­
niom, zmuszone są rozszerzać swoje zakłady w y­
twórcze. równocześnie zaś powstają setki nowych 
fabryk i wielkich warsztatów. W szystko to absor- 
mnjo o ltizym ie  kapitały a że tego rodzaju ruch 
odbija się w końcu na głównym państwowym re­
gulatorze transakeyi finansowych, na banku Rzeszy, 
bank ten zmuszony był ehw yeić się  tak w yjątko­
wego „rodkw, aby odeprzeć wzm agające się z dni.i 
na dzień ataki na jego zasoby.

N igdy też jeszcze stan kasowy tego banku nie był 
tak słaby, jak obecnie. Jego portfel w ekslowy zawiera  
dzi: weksli na 1 miliard i 100  milionów- marek, 
a według wszelkiego prawdopodobieństwa suma ta 
podwyższy się do końca roku na blisko półtora mi 
liarda, zaś dziś przewyższa ona dotyczącą cytrę 
zeszłoroczną o przeszło 155  milionów. Lombard 
wzrósł w  porównaniu do roku zeszłego o 14, obmt 
banknotów o 78 miliony marek, podczas gdy z u.-oby 
metalowe zm niejszyły się o 111  milionów. Fokrveio 
banknotów wynosi obecnie już tylko 53  procent 
ogó ln e sumy, a ściślej biorąc, po obliczeniu srebra, 
tylko 3 9  proce

Do wytworzenia tego wyjątkowego iten n  przy­
czyniło sio w pewnej mierze także p a ń s t w o. 
I jig o  zapotrzebowanie pieniędzy wzrasta, a ponie­
waż nie jest należycie ufundowane przez emisyę 
ren t, bank R zeszy pokrywać ja mnsi transytory- 
eznie.

Ustanowiona teraz 7-proeentowa stopa dyskonto­
wa ma więc na celu zredukowanie zapotrzebowania 
pieniędzy przez sfery przemysłowe na poziom już 
tylko absolutnej konieczności. Czy osiągnie cel teu. 
dziś jc zrzo trudno przewidzieć. —  Tym czasem  i 
Tv Niemczech wzmaga się obaw a, że obecny nie- 
laormalny rozwój musi doprowadzić do przesilenia 
* do ogólnego .krachu44.

Bank a n s t r y a c k o - w ę g i  e r s  k i  do tej chw ili 
nie był zmuszony użyć tego nadzwyczajnego środka 
ku uregulowaniu ruchu pieniężnego. Dowód to, żc 
w monarchii ac-tryaęko-węgier-kicj rozwój przemy­
słu ntrzj muje się jeszcze w  granicach normaJnyeh.

N- o niezwykłe te objawy- ekonomiczne obecnej

chw ili przynoszą jedynie nowe ciężary w postaci 
wzrastającej drożyzny

Prgcz z amil
Gdyby onego eza3U w Paryżu wielka rewolueya. 

francuska nie była uehwaiiła i wprowadziła w ży­
cie praw- człowieka, to na podobną imprezę byłoby 
się zdobyło raczej każde inne miasto, tylko nie 
W iedeń. Stolica „królestw i krajów, reprezentowa­
nych w  Radzie państw a44 nie zabawia się nigdy- 
wielkicnu kwestyam i i dlatego otrzymała od Grill- 
parzera nazwę m iasta Feaków. Raz jeden tylko 
W iodcńeaycy zdobyli sie na rew olucję, a ł tę konie­
cznie chcieli zrobić ze „swoim* cesarzem Ferdy­
nandem. Miasto, posiadające dynastyę Straussów, 
nie nadaje się do takich rzeczy... A le za to od 
czasu do czasu W iedeńczycy zaprzątają sw e głowy  
małemi kwestyam i, które nieraz bywają zajmują­
cemu Obecnie naprzykład, obok drożyzny mięsa, 
W iedeń bardzo w iele mówi i pisze o... trykotach. 
A jakże.

Skądże w dzisiejszych ciężkich czasach uwaga 
publiczna została skierowana przez poważnych na­
w et ludzi na rzecz tak lekką i błahą, jak t r  koty? 
Odpowiedź prosta: dzięki kobietom. Oto kobiety w y­
powiedziały nagle wojnę trykotom. Ludwik ilev esi, 
typowy felietonista wiedeński, pisząc o tej bprawie, 
twierdzi, żc dniu trykotów są prawdopodobnie poli­
czone. Taniec bez trykotów stał się „palącem za­
gadnieniem kultury44, wobec którego naw et polieya 
okazała skłonność do znacznych ustępstw. A trzeba 
uwzględnić, że polieya w Austryi nie bardzo bywa 
skłonną do ustępstw.

Posłuchajmy, eo o w alce przeciwko trykotom w 
W iedniu opowiada- p. L. llercs i. Otóż p. ]Ievcsi 
przypomina szczegół z przed 25  laty, a mianowi­
cie fakt, że pod dyrekrrą Laubego na scenie ów­
czesnego „Stadtheatcr44 ogromną sensacje wywołała 
w W iedniu panna Haberland, słynna z piękności 
aktorka, która roie starożytnych bohaterek grała 
w sposób rewolucyjny, czy może w łaściw ie reakcyj­
ny. W  rolach tych panna H-aW lend miała na sto­
pach tylko sandały- bez pończoch Ten efekt był 
naóweaas teatralną sensacją, estetyczną kwestyą  
dnia" Owe bose stopy- były zresztą kokieteryą pię­
knej artystki, zresztą bowiem owe sztuki „anty- 
czne41 znajdowały sic pod wzglądtm kostyumów  
znpełnie w mocy krawca teatralnego. A św iat ko­
biecy stanowczo w ystąpił pizeeiwko bosym stopom 
panny Haberland i wiedział, dlaczego Europa na 
wzór ( hin powiada, że stopa w trzewiku dopiero 
jest piękną, dopiero ma należyte wycięcie: ..eam- 
t>rurć“ . Ówcześni Krytycy teatralni ruszali tylko  
lumionami, a szew cy nadworni w ygrali kampanię.

A le sprawa nie ucichła zupełnie —  owszem In­
dzie zbyt w ścibscy zaczęli się wogóle zastanawiać 
nad nagością ciała. Zapytywali się, czy dobre oby­
czaje nakazują konfiskować nagie ciało podobnie, 
jak polieya konfiskuje czasami kartki pocztowe z ilu ­
stracjam i? Czy istnienie ciała jest usprawiedliwio­
ne? Na tie  tego tematu powstała poza Wiedniom  
obszerna literatura, w W iedniu poruszył ją  niegdyś 
Makart, a przypomniał później Klimt. I  oto zjawiła 
się tam pewnego razu Izadora Duncan, która tań­
czyła bez trykotów. Publiczność była już na tyle  
dojrzałą, że występów Izadory Duncan nie oceniała 
miarą filisterską. A teraz nastąpił zupełny pi zewrot 
w stroju tanecznie Przed kilku tygodniami w „Co- 
losseum 41 wiedeńskim popisywał ł się „złota W enus44, 
nazwana tak z powodu, że popisuje się zupełnie 
obnażona, a zam iast trykotów ma ciało pokryte 
złotą barwą. N aw et w łosy i powueki, 2awsze zam ­
knięte podczas występów. Złota W enus —- w co- 
dziennem życiu panna Sliec —  przedstawia sceny 
plastyczno według słynnych rzeźb i obrazów, po­
między innemi także „Taniec wśród m ieczów 14. Lu­
dzie patrzą na nią i n ie widzą w jej nagości nie 
nieprzyzwoitego. N iskie instynkt.-- wypełzają może 
na chwilę, ale milkną, Tak bywa naw et wobec na­
gości na płótnie. Człowiek nie je s t .iniołem.

A znowu w „Secesji*  wiedeńskiej tańczyła n ie­
dawno obn lżona w górnej części ciała egzotyczna  
Muła Hari z wyspy Jaw y, żona angiel kiego oficera 
Mac. Leoda. Córka hokndersko-j.iw-uńskiego m ałżeń­
stwa. od lała  rękę staremu pułkownikowi Mac Le- 
odowi poto, ażeby wkrótce po ślubie u ckc rlo P a ­
ryża. Tam rozpoczęła karyerę tanecznicy, stamtąd  
wyruszyła do innych miast europejskich. Taniec jej. 
to w łaściw ie rytm iczne m chy, któro mają być w y­
razem rozmaitych uczuć,' T aniec kończy- się rodza­
jem ekstazy, podezas której piękna ai ,(■ Hari zrzuca 
po kolei resztę odzieży, pozostając tylko w lekkiej 
zasłonie na biodrach, poezom pada jakby w om lb-n iu  
na scenę. J“Tinie, kksr-o przybyły na to widowisko, 
z początku — juk stwierdza Hovc*i -—• czyniły 
ujemne uwagi na tle przyzwoitości, ale taniec o prze­
dziwnej plastyczno-ci i harmonijności ruchów tak 
je wkrótce podbił, że zakończenie uważały za na 
ta noku wynik produkoyi. W szak w wybitnych ro­
dzinach japońskich po uczcie córki domu wobec go­
ści wykonują starodawne tańce japońskie, podczas 
których również zrzueają po km,.i części odzieży, 
odsłaniając nagio ciało. 1 ci sami Japończycy, któ­
rzy w domu w idzieli tyła tych tauców, umieli w al­
czyć jak lw y na polach mandżurskich i wodach 
morzu C hińskiego, n ie zniewieśeieH i nie zwyrod­
nieli.

H e \e s i powiadaj że  nic r.agofć, ale przeciwnie 
trykoty — będące ..moralnym futerałom" ula ciał u —  
podniecają niskio instynkty. Trykoty dają polo do 
nieestetycznych domvsłó\v. W ypowiedziani) w tikę 
owemu nieszczęsnemu ful. talow i i dzisiaj W iedeń, 
za przykładem innych stolic, woła: „Precz z try­
kotami!'* A w alka to. o ile toczy się na tlo este­
tyki, ma swoje znaczenie, W szak przed dwoma laty  
W arszaw a w iodła bardzo żyw ą polemikę o nagość 
w sztueo, Zabierali ' wtedy głos także duchowni 
i trzeba przyznać, że dalecy byli od małostkowych 
względów moralnej formaiu-tyki.

k ro n ik a .
K r a k ó w *  21 grudnia.

Junileusz O rzeszk ow ej. W ydział komitetu jubi­
leuszu E lizy  Orzeszkowej donosi, że na liczno ż.ą- 
dania publiczności przesunął termin odsyłani i ar- 
ktwzy adresowych w raz z listam i składek po ko­
niec stycznia 1907; przyezem przypomina, że zapi­
syw ać się można: w salonie „Ars” («J. Bracka. 5) 
w księgarni Spółki wydawniczej (Rynek główny), 
w księgarni K. W ojnara (Szew ska), w handlu Ru­
dnickiego {Synek) i w biurze komitetu (Szpitalna.

, Tl piętro) codziennie od 1 2 — 2.
S p ra w y  m iejsk ie . W czoraj odbyło się posiedze­

nie sekcji- V (wojskowej) Rady- miasta pod prze­
wodnictwem r. m. Bcringera, która załatw iła  Szereg 
wniosków w sprawie przyznania przynależności do 
gminy m. Krakowa. Również wczoraj odbyło sie

posiedzenie sek cji VI (dobroezynnoj) pod przewod­
nictwem r m. dra Pareńskiego. N a posiedzeniu tern 
przy znała sekeya zapomogę cii* 17 ubogich w kwocie 
353  koron, dalej przyznała dwom rzemieślnikom  
krakowskim zapomogę z fundacji ś. p. Ludwika 
Helzla w kwocie Su kor. i  z  fundaeyi Józefa D ie­
tla w kwocie £ 8  kor — -

Na rzecz T. S. L. odbędzie się w dniach 22  
b. m. (sobota) i  2 4  b. m. (poniedziałek) sprzodaż 
rabatów a w  księgarni ludowej p Kaspra W ojnara 
przy ulicy Szew skiej 1. 13. Jutro w  sobotę sprze­
daż taka odbywać się będzie w  sklepie firmy M. 
Jakubowskiej, wyroby platerow-ai.c, Sukiennice 26, 
oraz w R eprezentacji browaru tenczyóskiego, ul. 
św. Tomasza, hotel saski, gdzie sprzedaż rabatowa 
trwać będzie także przez niedzielę i poniedziałek.

Z teatru miejskiego. Tróba generalna z  „W e- 
sołych kobiet z W indsoru41 odbędzie się w dniu 
dzisiejszym. W esołej komedyi Szekspirowskiej po 
święcono znaczniejszą niż zw ykle ilość prób, by 
skomplikowane, a pełne werwy sytu acje nabrały 
odpowiedniego wyrazu i tempa. Oba przedstawienia  
niedzielne poświęcone są repertoarowi klasycznemu, 
po południu o godz. 3 "'„Amfitryo* Moliera, w ieczo­
rem zaś powtórzenie „W esołych kobiet44. Czwartko­
we przedstawienie „Moralności parni D ulrkiej41 w y­
kazało wyjątkowe u publiczności zainteresowanie  
sztuką pani Zapolskiej; okoliczność ta skłania dy­
rekcję do utrzymania tej sztuki „tale w repertua­
rze i powtórzenia jej w piątek 2 8  bm.

Z teatru ludowego. Próby z sobomiej premie­
ry p. t. „Betleem indowe11 dobiegają kresu. IV ja­
sełkach tych wystąpi cały pcrsonal teatru, oruz 
wielu statystów  i amatorów. Oryginalne tańce na­
rodowe w trzecim akcie są układem znanego na­
uczyciela tańców p. Leopolda Dolińskiego.

Pamiętajmy 0 ptaszkach. Obecna dość ciężka 
zima daje się odczuw..ć ptactwu polnemu, które po­
zostaje bez żywności. Byłoby tedy wsltazanein, 
abyśmy zbierali okruszyny cliltba i w yrzucali pta­
kom w bezśnieżne miejsca, zaco one na wiosnę po­
dziękują nam swym śpiewem.

Zapowie,!zi zabaw w Krakowie. D nia 31 b. m. 
w dzień św. .Sylwestra urządza Tow „Sokół14 w Kra­
kowie wieczornicę taneczną. W stęp dla członków  
i ich najbliższych rodzin, t. j. żon i córek, wynosi 
1 kor. D alsi krewni, jakoteż nieczlonkowie mają 
wstęp, za poprzedniem zgłoszeniem się. najdalej do 
27 b. m. w kancelaryi „Sokoła codziennie, zaś 
w dniu 29  b. m. wydawane będą legitym acje, 
które przy wstępie na wieczornicę wymieniane będą 
za opłatą 2 kor. na bilety wstępu. Przygryw ać bę 
dzie muzyka Harmonii.

bai na rzecz kolonij wakacyjnych dla ubogich 
studentów* szkół średnich odbędzie się w sali sta­
rego teatru >lnia 6 lutego 1907  r.

„Wieczorki werniane 4. Grono pań. Otaczających 
opieką dzieci opuszczone i zaniedbane, postanowiło 
powiększyć na ten cel fundusze, zaw sze za szczu­
płe w stosunku do wielkich potrzeb i w tym celu 
zamierza urządzić szereg zabaw w karnawale. Za­
bawy te odbywać sic będą co czwartek w mniej­
s z ą  sali I piętra starego teatru, a cechować je  ma 
przedewszystkiein brak wszelkiego zbytku w toale­
tach pań. Na wzór zabaw tego rodzaju w W arsza­
w ie przed kilku laty, zwanych „wieczorkami weł- 
n iauem i4, w szelkie kosztowne suknie i klejnoty  
mają być wykluczone; natom iast zachowaną ma być 
cecha swobodnęj, prawie rodzinnej rozrywki.

Zgromadzenie służby pocztowej. W  niedzielę
dnia 23  b. m. o godzinie 8  wieczór odbędzie się  
w domu robotniczym (ulica św. Tomasza, L. 3 7 )  
ogólne zgromadzenie służby pocztowej. N a porząd­
ku dziennym oboad: sprawa drożyźniana, regu lacji 
ogólnej służby pocztowej, wnioski. N a zgromadzenie 
t.o, jako nadzwyczajne, ze względu na potrzebę po­
prawy losu służby pocztowej, kom itet urządzający 
zebranie zaprasza wszystkich bez wyjątku funkcjo­
nały uszów poczty.

0 u p rzątan ie  cnodniK ow  p o o e z a s  zimy. Magi­
strat w ydał i ogłosił plakatami po rogach ulic ob­
w ieszczenie w sprawie uprzątania chodników w z i­
mie. Obwieszczenie to w bardzo surowy i stanow ­
czy sposób nakłada na stroż.ów kamiemezim-h obo­
w iązki oczyszczenia chodników ze śniegu i lodu, 
przyezem odpowiedzialność za wykonanie tych obo­
wiązków nakłada na w łaścicieli domów.

Wypadek z puwudu ślizgawicy. W czoraj po 
południu służący tutejszego kupca. p. H elskiego, 
przechodząc plaeem św. D uch a. poślizgnął się na 
śliskim od zmarzniętego śniegu chodniku, a nic po­
sypanym popiołem i upadł tak niebezpiecznie, że 
rozbił sobie twarz i w ybił 4  zęby. W ogók, zazna­
czyć to musimy, powołane ku t»mtł organa uie do­
syć pilnie przestrzega ją pizepisów  o uprzątaniu lo­
du i śniegu z chodników, co powoduje w iele nie­
szczęśliw y t: li wy pałko w

Awanturnicy więzień. W csoraj przed zw yczaj­
nym trybunałem karnym w Krakowie stawał wyro­
bnik Antoni Pyrek, oskarżony o współwiuę w kra­
dzieży, oraz o zbrodnię gwałtu publicznego. Dyrek. 
otrzymał w październiku b. r. od przyjaciela swego, 
znanego złodzieja Józefy Dury, (>3 kor., jako część 
łupu, który Dura zdobył, obrabowawszy pewnej nocy 
p. Bujańskicgo przez wydarcie mu pugilaresu z kwotą 
815  kor. Dura za rabunek teu skazany został jak 
niedawno donosiliśmy, na 5 lat. ciężkiego więzienni, 
Dyrek zaś został oskarżony dlatego, ponieważ w ie­
dział o pochodzeniu pieniędzy.

Schw ytany w W adowicach staw ił Dyrek czynny 
opór żandarmowi i dozorcom więziennym , a przy­
w ieziony do Krakowa, w gmachu tutejszego sądu 
karnego wpadł nagle w sym ulowany szał, rozbił 
12 szyb i pobił dozorców więziennych, Józefa To­
mana i W ładysław a Jąkota. Oddany pod obserwa- 
eyę lekarska, uznany" został za zupełnie zdrowego 
umysłowo.

Ponieważ na w czoiajszej rozprawie przyznał się 
ze skruchą do v, iny i ze łzami w oczach przyrzekł 
poprawę, trybunał pod przewodnictwem radcy B a­
czyńskiego skazał Dyrka tylko na 2 miesiące w ię­
zieniu. ‘

Z kraju .
1 ruchu nauczycielskiego. 7 h. S ą c z a  piszą

nam: \Vic-c powiatowy nauczycielski odbędzie się
w  styczniu.

Z W u d o w i c donoszą nam : Dnia 1 b bm. od­
był sn; w  ssali Sokola w iec nauczycielstw a powiatu  
wadowickiego. Przybyło około 2 0 0  uczestników. —  
Zjawił się także' m ars:ałek powiaut bialskiego itr 
Łazarski, poseł Opydo. a jako delegat ze rządu kra­
jowego Związku naucz p. B ieroński z  Krakowa. 
Nieobecność swoją w drugim bałamutnym liście  u- 
nprawiedliwił ks. Stojałowsld, wadow h ki poseł na 
Sejm. Dv twfkuezowy list jego. pełen niezgodnych  
z prawda uwag i wycieczek, obok nieszczerych za 
pewnień o swej życzliw ości, która nie nie kosztuje 
i do niczego nie zobowiązuje, przeplatany samo­
chwalstwem  o swych ogromnych zasługach dla kra­
ju, przy tern ośm ielający się rzucić podejrzenie na

star nauczycielski, oburzył w  niebyw ały sposób 
wiecujących i spotkał się z jednogiośnem potępie­
niem nauczycielstwa.

Obrady wiecu zagaił p. K. wrususki. rrzew ouju- 
czącymi wybrano pp. Kostrubr.kiego (Zator) i Zi- 
mui.da (Andrychów). Po przemowie p. Bierońsłtiego, 
w ygłosił referat o położeniu nauczycielstw a p, Bo- 
raeki. W  dyskusji zabierali głos: pp. Ryłko, poseł 
Cpydo, marszałek Łazarski, b poseł Styła. ,Szcze­
gólnie w ielkie wrażenie wywarła mowa marszałka 
Łazarskiego, któr.y wymazał niedorzeczność wielu  
ustaw' szkolnych i podniósł sprawę polepszenia bytu 
nauczycielstwa. Mówca wskazał, żo pobory' nauczy­
cieli maja bye podniesiono z funduszu propinacyj- 
nego, z gorzałki! Ale i to jest blagą, bo naw et 10 
kor. podwyżki z funduszu togo nauczycielowi nie 
przypadnie. Dowodem z tego jwdwyżki dla nauezy- 
emli nie będsie. Dowodem tego mowa p. Hupki na 
wiecu nauczycielskim w Rzeszowie, który na tyle 
przynajmniej hvł uczciwym, że kłamstwo większości 
sejmowej, którem mydlą dziś oczy nauczycielstwu, 
nazwał otwarcie kłamstwem. O rganizacja nauczy­
cielska dobrze zrobi, jeżeli się na tej wódce nie 
oprze. N ależy inną diogę znaleźć i jeżeli znalazły 
sie miliony funduszu na m elioracje i na polepszenie 
bytu nauczy eielstwa, pieniądze znaleźć się muszą. 
Każdej zresztą chw ili można zaciągnąć pożyczkę 
amortyzacyjną.

Za mowę tą, tak przychylną dla nauczycielstwa, 
wr serdecznych podziękował słowa>-h drowi Łazar­
skiemu p Bieroński.

W  podniosłym nastroju rozchodzili się zebrani 
po 3 1/ ,  godzinnych obradach.

Urząd pocztowy w  Zabłociu (Żywiec). D yre­
ktor pocztowy komunikuje nam: Z dniem 1 stycznia  
wejdzie wr życic urząd pocztowy w miejscowości 
Zabłocie (Żywiec) ze. zwykłym zakresem czynności 
urzędn nadawczego i nazwą „Zabłocie koło Żywca41. 
Urząd ten będzie połączony z siecią pocztową za- 
pomocą pociągów Nr 1 2 1 1 , 1 3 3 2 , 13 1 8  i 12 2 0  
przestrzeni Zwardoń-Ży wiec-Sucha, w zględnie Ży- 
wiec-I)ziedziec i zapomoeą posłańca pieszego do 
Żywca.

Wypadek kolejowy. P iszą nain z B o g u m i ł o ­
wie: Przed kilku dniami podczas przesuwania wa 
gonów kolejowych w Bogumiłówicach, robotnicy ko­
lejowi wezwali do pomocy mieszczanina z W ojni­
c z a , Jędrzeja Orła N ie obznajomiony z tą  robotą, 
dostał sit' Orzeł pomiędzy wagony i został bardzo 
ciężko pokaleczony.

Znacm a kradzież, Z R a d y m n a  donoszą, żc 
dnia 16 b. m. skradziono tam na szkodę Małki Ko- 
scnblatt w ielką liczbę kosztow ności, przedstawiają­
cych wartość około Ł(J()0 korou. Sprawcy nie w y­
śledzono.

S ta n is ła w ó w , 19 grudnia. Za dziatwę w ielko­
polską, doznającą prześladowań od rządu pruskiego, 
odprawiono dzisiaj w kościele farnym łacińskim u 
roczystc nabożeństwo błagalne. 8 tsło  się to z in i­
c ja ty w y  polski, j organizacji narodowej. Do licznie 
zebranej publiczności wszystkich w arstw  przemówił 
z ambony ks. dr l l iś .  Podczas nabożeństwa odśpie­
wał chór młorlzMiży gim nazyaln-j wzorowo kilka  
pieśni.

W iec w sprawie prześhuloYi ali dziatwy poznań­
skiej zwołuje przed świętami Bożego Narodzenia 
polska organizacja narodowa. Byłoby dobrze, gdy­
by głos zbiorowego protestu popłynął przed zabor­
czy zagon pruski z w szystkich naszych m iast i 
miasteczek. —  Może to mieć ten  skutek, że za po­
średnictwem opinii publicznej zagraniey obudzi się  
także sum ienie hakotystów pruskich.

Now'ą, rzeźnię budować będzie gmina tutejsza. 
Koszta jej obliczono są na 8 0 0 .0 0 0  koron. Zacho­
dzi obaw a, że urządzenie mechaniczne rzeźni do­
stanie się firmie obcej z  pominięciem fabrykantów  
polskich. Pomiędzy oferującymi znajdują się znano 
firmy krajowe: sanocka, Zieleniewskiego i Ba.rtika, 
dające zupełną gw arancję porządnego i należytego  
w yw iązania się ze zobowiązań. Godzi się raioć na­
dzieję, że w Radzie miejskiej zwycięży- prąd popie­
ra ni u swoich.

Znaną operę Żeleńskiego „Janek44, w ystaw i nieba­
wem tutejsze Towarzystwo muzyczne im ienia Mo­
niuszki. Przygotow ania są w pełnym toku. W ysta­
w ienie tej opery odwlokło się z powodu, że kompo­
zytor nie mógł w oznaczony dzdeu przybyć. Żeleń­
ski jest członkiem honorowym tutejszego Townrzy- 
staw muzycznego. Przedstaw ienie ...fanka odbędzie 
się niezawodnie w  pierwszych dniach stycznia roku 
przyszłego.

Z e Z ło czo w a  donoszą: Poczt mistrza z Buska, p. 
A. Pietrzykowskiego, pociągliiotego do karnej odpo­
w iedzialności z powodu deficytu na poczcie w B a ­
sku w' kwocie 5 .216  koron po rozprawie kam  ej 
u Złoczowie uwolniono. Rozprawa sądowa wykaza­
ła, żo pocztmDtrz defraudacji nie popełnił, ule 
padł ofiarą niecnego n.sz.ustua.

Ze św iata .
Warszawska szkoła sztuk pięknych ma bvć,

jak nam donosi nawz tam tejszy kore-spundent (Grot), 
zreorganizowana na podatawoe liui.hsowej, którą 
stworzą w yłącznie wpisy opłacane przez uczniów. 
Dotychczas szkułę tę utrzymywało grono ofiarnych 
ludzi, Ogólno jtthmk zubożenie kraju odbiło się 
także nu sumie prywatnych subweneyj na utrzyma­
nie szkoły wypłaconych, tak żc zaszła konieczna 
potrzeba oparcia jej istDienia na podstawach rea l­
niejszych i trwalszych, niż ofiarność prywatna.

Z walki o poiskie dzieci. P ó łm ę d o w e  hakaty 
styczno josma niem ieckie, jak „Schlesisehe Z tg u i 
„Koeln. Ztg*, pragnąc przekonać publiczność nie- 
miock.., żc polski strajk szkolny- jest owocem sztu­
cznej ag itacji, zam ieszczają róivnobr.,miący artykuł, 
w którym twierdzą, iż wywołany on został przez 
t a j n e  organizacje polskie w R a p o r s w y  I n i 
w' G a l i c y  i! Z artykułu tego dowiadujemy się  
dalej, że pomocy w  tej sprawie dostarczyła głównie 
G alicja , gdzie" j*den z agitatorów zebrał w celach 
popierania strajku 10 .000  koron pomiędzy tam tej­
szym k l e r e m  ł a r y  s t o k r  a c y  ą. Arcybiskupi 
B ilczew ski i Tcodorowfcz dali w  tym celu po 2 0 0  
koron, znany nieceni sztuk pięknych hr. Laucko- 
reński (!) 500  koron. Urządzono również ag itację  
pomiędzy zagraniczną prasą i nasyłano ją fałszy- 
werni informacjam i o położeniu Polaków w Pozmui- 
ekiem

Tak oto „uezriw ie” informują bakatystyczno pi- 
śmidła opinio publiczna, w Niemczech, o w łaściwej 
istocie strajku, n iestety  i „w tom szaleństw ie mie-sci 
się metoda J. —  D zienniki pozna u: kio donoszą o na 
atępującom wstrząeającem zajś' iu: „Dnia 14 gru­
dnia zjaw ili się w domu parć:: hut ta Kostucha w Sta­
rej Hucie wójt hub ser z Buchwałdu i żandarm 
z Bytowa, aby zabrać 9-letnicgo synka Lostueha 
za to, że z rozkazu ojca n ie odpowiadał podczas 

' nauki relig ii po niemiecku. Po przeczytaniu jakic- 
‘goś pisma przez p. Fehsera. którego jednakowoż. 
Kostuch nie zrozum iał, ehe.ano koniecznie c h ł o p ­
c a  z a b r a ć .  Tu rozegrała się rozczulająca scena.

Ojciec, trzym? dziecko mocno i nie chce go wydać 
żandarm zaś z całej mocy w ydziera mu je. Dopie 
ro kiedy ojciec zwrócił uwagę na to, iż mu ręki 
wykręcić m oże, żandarm puścił chłopca, lecz ode 
zw ał się: „Czy mam broni nżyć?a Kostuch, jaki 
żo łn ierz, znając odpowiednią in stru k cję , odpowie 
dział: „Nie potrzeba, lecz d z i e c k a  n i e  w ydam *4 
Chciano innych ludzi do pomocy zw słae, lecz chło­
piec tymczasem zdołał uciee.44

Wieś bez s ło ń ca , ./alf donosi „Local-Anzeiger*. 
w górach Olbrzymich znajduje Bię mała wioska 
Forstbanden, położona u stóp północnego stoku wy- 
okiego grzbietu gór, pokrytego borem. Gmina ta 

w czasie zimowego przesilenia dnia z  nocą niema 
w cale słoń ca , gdyż ów grzbiet gór, mający 1 300 
metrów wysokości w ystaje na przestrzeni 400 me­
trów ponad kolonią w taki sposob, że ją zupełnie 
pokrywa cieniem. Jeden z domów ma tak niefor­
tunne położenie, że mieszkańcy jego nie widzą 
słońca już od początku listopada i dopiero w  osta­
tnich dniach lutego zaw ita do nich promień słone­
czny. Miejscowa szkoła przez 2 m iesiące pozbawio­
na jest św iatła słonecznego.

Tunel pod kanałem  L am anche. Z Londynu do­
noszą, żo projekt budowy tunelu pod k a n a łm  La 
manche, ceRm połączenia Anglii z Fruncyą, zbliżs 
się do swego urzeczywistnienia. W  Londynie nkon 
stytuował się już w ydział tow arzystw a „Nety Sta- 
tutory Chunnel Tnnnel Company44, a na ostatnien  
jego posiedzeniu prezes wydz.iułu ks. Erlunger zdoi 

r&wę z obecnego etanu rzeczy. W  najbliższych  
dniach przedłożony zostanie parlamentowi angiei 
skierati projekt ustawy, odnoszący się do angielskie^ 
części kanału. Gdy projekt ustawy zostanie ucliwa 
lonj' i otrzyma sankcją, towarzystwo będzie mieć 
prawo rozpoczęcia robót około budowy kanału na 
długości trzech mil, znajdujących się pod władzą  
Anglii. Towarzystwo angiekkio pod w ym ienioną fir 
mą ma zmienić się na Towarzystwo z ograniczone 
poręką, z kapitałem około 20 0  milionów koron. 
Dragą połowę kanułn po stronic francuskiej budo 
wać będzie towarzystwo franeuskie, rozporządzające 
również kapitałem 2 0 0  milionów' koron. Techniczne  
trudności przy tej budowie zdaniem inżynierów nie 
będą większe, niż przy budowie tunelu przez górę 
ćfimplon.

L a  £ t0 w a r2 y s z » s k .
Z „Gwiazdy". Stow arzyszenie urządza w nie­

dzielę 23  *h m. uroczystość opłatka, połączoną z 
uroczystem pożegnaniem ks. biskupa Bandurskiogo, 

Z Klubu pocztowego. N a wczorajszom zgiom a- 
dzenir dokonano w y ło m y  wydziału. W ybrani ź: o 
stall pp." Górka Igna-y, Kaszycki Józef, Iileii 
Edmund, Krudowski Józef, Młodzianowski Adam 
Ochab Michał, Stoch Stanisław, Stolfa W ładysłau  
i "Worobel Szymon.

P. Karola Koeniga, st. ofieyuta poczty, oraz p 
Edwarda Pollera, st. kasjera poczty, zamianowano
członkami honorowymi klubu. -------- ---

W Związku naukavvo-towarzyskim (ston au y  
szenie żyd. młodzieży postępowej —  Grodzka, 43] 
odbędzio się w niedzielo o godzinie 7 inauguracyj­
ny wieczór. Odczyt w ygłosi p. Grzegorz Glas.

Z „Elettteryi44. Celem ożyw ienia ruchu tow arzy­
skiego ukonstytuował się sta ły  komitet dla urzą­
dzenia zabaw taneczny eh, wieczorków itd. P ierw szą  
wieczornico taneczną urządza kom itet w  wicezót 
Sylwestrowy'. W stęp  tylko za  zaproszeniami. Fo- 
ezątek o godzinie 9. W szelkich w yjaśnień udziek  
skarbnik Towarzystwa p. R ein (sklep p. A nuatysa  
Rynek gł.) ,

Z T o * ,  m ilo sn ik o w  cy try  W anm zgromadzę- 
nie odbędzie się w  sobotę 22  bm. o godz. 4  p< 
południu w lokalu T ow arzystw a przy ul. Floryań- 
skiej, 1. 32.

W Towarzystwie Bratniej pomocy kelnerów
odbędzie się uroczystość opłatka 24  b.m  przed no- 
tu rlniem.

Mianowania. Ministerstwo handlu zamianowało tikofl- 
aaonyeh Mucnaczów prawa i oficjałów pocztowych- Al. 
Stroko, M. Lobia i K. Ostaebowicza, dalej konceptowego 
praktykanta skarou K. Krygicza, wreszcie konceptowych 
praktykantów p o cz to w y ch  J . Urbańskiego, D. Baczyń­
skiego i M. Kaczanowskiego konrypistami pocz.towymi 
wc Lwowie.

Rada. szkolna krajowi zamianowała L. Sowę zastępci 
nauczyciela w nięskiem semmaryum nauc/.yciclskiein j 
Siaty m Sączu: zamianowała w szkołach ludowych, ks 
Fr. Rosnera nauczycielem religii rzymsko-kaloli ikicj w 
Żywcu. ks. J. Florczaka nauczycielem religii rzymsk-"-ka­
tolickiej w Podgórzu. Kisiga Bornfeldu nauczycielem re­
ligii izraelśokiej w Stryju, B. Górskiego nauczycielem w 
Rudniku, J. Jakubca nauczycielem w Sieuiowie, J. So 
zańskiego nauczycielem w Kopyczyńcacli, Eliasza Zuka 
tego i Jnlonlego Jakubasa nauczycielami w Przemyślu 
J. Skopińskiego w Lanekuronio, H. Berdai cfiównę nau 
(•zyoielką w Kłudnie, AL Kłymkc nauczycielem w Buty 
naeh: nauczycielami i nauczycielkami szkół 1 -klasowych 
01. Skowrońską w Kotmy-nach, J. Morawską .w  M finki- 
Kamionce, W. Mokrzyckiego w Maziami, A. Korneckiego 
w Kuki/.owie, L. Skomyrowskiego w Jarosławicaeh, E. 
Scbmidiównę w Stajach; prz niosła: l. Koreckiego ze Zbo- 
rowic do Zu-gorzyc, W. AYcstfalewicza z Rac i cc li o »ie do 
Zborowic, M Baliku z Lntczy clo Moszczenicy, J. 8wier 
ka z Moszczenicy do Lukowy. S. Hrehorowicza z Hotosko- 
wa do Międzybrodzia, M wińska z K tymi o do Falwaryi 
Pacławskiej, L. Jańkieoriczównę z Kalwaiyi Pacłowskie 
do Mtynisk, B. Dobrzanieckiego ze Strzałkowiec do Bie- 
lowiee.

,A\>-

Rppertoar teatru miejskiego,
W sobotę: „Wesołe, kobiety z AYinó-oru14.
W ) -ed/acię po południu: „Amfitryo44; wieczór: 

so ł! kobiety z "Windsoru".
Repertuar teatru ludowego.

W  sobotę: „Botkom Indowe".
W niedzielą po południu loterya gospodarcza; wieczór 

„Betletm ludowe".
Rejiertoas tetitru „Ftglilti*4. -

W  niedzielo: „Logika sercu'1 i „Figliki11 (występ p, 
Maryi Brzybyłko-Pjtoekiej).

Z kalencarza. AV sobotę 2-2 grudnia: Zenona źoln. i 
Hon.; w niedzielę 23 gi-ndaia: 5Vikthryl i Migd.; w po­
niedziałek 24 grudnia W igilia B. N., Adama i Ewy

Wscliod słońca 22 grudnia o godzinie 7 minut 38, za­
chód o godz. 3 min. 38 długość tluia 8 godz. m. 0.

Z krakowskiego ouserwatoryum Dnta 20 grudnia ter­
mometr doszedł od — 8"0 do — tV8 O.; barometr podno­
sił się.

Duia 21 gruilnm o godzinie 7 rano stan barometru 
761 0 mm., termometru — 8 0 L ; wiatr półn.-wschodni.

E t .  G t a i b i y y e l s k a ,  K r z y s z t o f o r y ,
K x > a k ó w „  Wynajmnje i spraedajo pierw- 
szorządaych la bryk foi-tepianr. p-anina, liariro- 
nie i pinnolo za gotówką lub Ha spłaty nawet 
dwudziefitomicsifpfzne. Instrum enty używane od 
cen najniższych.

Dział ekonomiczny.
x  Projektowane koleje w  Galicyi. 2  Wiednia

donoszą: Przedłożony na p o s i e d z e n i u  izby posLir
l t  bm. przez m inistra kolo1 projekt ustawy o bu­
dowie nowych kolei lokalnych, przyznaje* GaRcyi-ł) 
nowe lin ie kolejone, a  to: L w ów — Kamionka—  
Stojauów, Drohobycz— Trtwkawiec, M uszyna- -Kry-

u d z i e l a  i a i o p i r i a c y i  i  d o s t  a r e s a  
b i l e t ó w  k « S e jo w y e l!3  o k r t j ż n y c F i  w n a

C E H T M I . M U  1 1 0 1 ©  S P I f f l Y C Y m

P l I S l S S I Ę l J S l t S f W ®  P B K E W O Z 0  M B g K tA
2 3 ,  n u n  5 8 *.I r-łT



Piątek, 21 Gmunia 1906. N O W A  R E F O R M A . Nr 291. a
niea, nadto przedłoży} rząd projekt ustawy, który 
upoważnić po ma do wygotowania kosztem 1 8 0 .0 0 0  
koron szczegółowych projektów dla lin ii kolejowej 
Jasło— Koniecziia.

Go do kolei L  w ó w — S t o j a n ó w podnosi rząd 
w motywach od wioln la t odczuwaną, potrzebę ko­
le i dia szerokiej okolicy, eiągnącej Bię pomiędzy 
liciar.ii L w ów — Krasne— Brody, a Lw ów — Kawa 
B uska— Sokal, aż do granicy rosyjskiej. Projekto­
wana kolej w ażną będzie nietylko dla ruchn lokal­
nego, ale także dla ruchu pomiędzy Galicyą a Ro 
*yą. —  Kapitał zakładowy obliczony został na
1 1 .3 0 0 .0 0 0  koron, z tego obejmuje państwo naj- 
wyżej 4  miliony w  akcjach pierwotnych, reszta zaś 
pokrytą będzie w  pewnej części przez interesentów, 
w reszcie przez pożyczkę pierwszeństwa, gwaran­
towaną przez kraj (uchwałą sejmową z 1 3  łistopa  
da 1905). Kolej mieć będzie 82 kilometry długo­
ści. W yjdzie z t  stacyi Lwów-Podzamcze, w  półno- 
cno-wschodn.ra kierunku, przekroczy rzekę Pełtew', 
dalej pójdzie przez Łasz Ki Murowane, Zupytów, Ro- 
manów, Kiodno, przez potok Kamionka do Kamion­
ki Stium iłowej, Ekąd przekroczywszy Bug- przez 
Chłotogów i Badziechów do Stojanowa.

Kolej D r o h o b y c z - T r u s k a w i e c  kosztowne 
ma 1 ,7 0 0 .0 0 0  kjron, z czego 8 5 0 .0 0 0  obligów  
pierw szeństwa poręczonych przez kraj, albo również 
przez kraj poręczonej pożyczni hipotecznej, a
8 5 0 .0 0 0  koron przez Towarzystwo akcyjne, z ob­
jęciem przez państwo akcjo pierwotnych, obok 10 0  
tysięcy  koron, spodziewanych od interesentów. W  bu­
dowie tej kolei, państwo interesowane je s t bezpo­
średnio przez saliny w Stebniku i połączenie z la ­
sami państwowymi. Naturalnie, że głów nie idzie o 
prodnkeyę nafty, wosku ziemnego, kuinit.u i t. d., 
oraz o zdrojowisko w Truskawce. Kolej mieć bę­
dzie 13 kilometrów

Kolej wreszcie M u s z y n a  K r y n i c a  wymaga 
kosztów 1 ,4 0 0 .0 0 0  koron, z czego 7 5 0 .0 0 0  koron 
pożyczki gwarantowanej przez Kraj, 1 0 0 .0 0 0  kor. 
dostarczyć mają interesenci, a 5 5 0 .0 0 0  kor. w  ak- 
cyacli pierwotnych obejmie państwo. N ajważniejszą  
ekonomiczną rolę, odgrywa w tym wypadku będąca 
własnością rządową Krynica, gdzie w edług sprawo­
zdania rządowego, bawiło w roku ubiegłym 8 0 0 0  
gości kąpielowych.

cznie ją  skaleczył. Zbrodniarza aresztowano. N ie  
umie on podać powodu, dla którego uderzył małe­
go B ilińskiego w twarz.

Za awantury Strajkowe. Trw ający przez dwa 
tygodnie ubiegłego miesiąca w e Lwow ie strajk p ie­
karskich robotników, miał, jak donosiliśmy, chara­
kter gwałtow ny a tego względu, żo znaczna część 
strajkujących wyprawiała w pracowniach awantury, 
przyczem czyniono szkody i pobito kilka osób. P o­
lic ja  aresztowała znaczną liczbę robotników, po- 
szlakowanyeh o awantury. Z tego tylko 10  oskar­
ży ła  proknratorya o zbrodnię gw ałtu publicznego, 
rab linek itp. Wręczono im już akt oskarżenia, a po 
świętach odbędzie się przeciw' nim rozprawa.

Repertoar teatru lwowskiego,
W sobotę po południu: „Tamten4*; wieczór: „Kwange- 

EniuuM* (występ A. Bandn.wskiego)
W niedzielę po południu; „Betieein polskie44; wieczór: 

„Eugeniusz Onegin'4.

! I MIII MS.

ELrenika lwowska.
L w ó w ,  21 grudnia.

Uroczystość na cześć Orzeszkowej we Lwowie 
odbędzie się 3 0  b. m. w  południe w teatrze miej 
skim. Słowo wstępne w ygłosi prof. Kalenbach. B iust 
jubilatki, który ustawiony zostanie na scenie pod­
czas obiadu, wykonał prof. iiełtow ski.

Oszczeonośc na czystości Magistral lwowski 
uchwalił zniżyć na rok 1907  kwotę, przeznaczoną 
na czyszczenie miasta, z 1 4 0 .0 0 0  kor. na 1 2 0 .000  
k o r , a to wobec stałych oszczędności w tej rubry­
ce z roku na rok. R eferent tej rubryki r. Hudec 
wniósł pozostawienie kwoty, znajdującej się w te­
gorocznym budżecie, 1 4 0 .0 0 0  koron także na rok 
przyszły, gdyż czystość i porządni w  m ieście Lwo­
w ie n ie są w cale tak wzorowe, by na tem można 
oszczędności robić.

Wiec nauczycielski powiatu lwowskiego. W  sa­
lach Towarzystwa pedagogicznego obradował one- 
gdai w , c nauczycieli szkół ludowych powiatu lwow- 
sk ego. ZeDranie zagaił p. K. J a w o r s k i .  Przewo­
dniczącymi wybrano: Jana L i g ę z ę  i  Aleksandra 
H a j d n k i e w l c z a ,  sekretarzami Alfredę Rzydów- 
nę, Bronisława Malika i  W ładysław a Malika R efe­
rat o położeniu nauczycielstwa w ygłosił p. S. G ło -  
g o s z e w b k i ,  który w jk aza ł konieczność nietylko  
regu lacji, ale wprost zaracLnkzij zmiany w płacach 
nauczycieli.

W  końcn przedstawił następujące wnioski: W iec  
nr uczy cieli powiatu lw owskiego żąda: 1 )  Zniesienia  
płac miejscowe klasowego systemu, a zaprowadzenia 
systemu oeobowo-klasowegu. 2 ) Natychmiastowego 
zrów nana płac z poborami urzędników państwo- 
wycn X I, X  i IX  rangi. 3) Przyznania dodatku 
funkcy jnego nieiylko dla kierowników szkół w ięcej 
klatowych, lecz zarówno dla nauczycieli szkół je- 
dnoklasowy'h. 4 ) W ym iar emerytur i zaopatrzenie 
dla wdów i sierot ma być wzorowanem na w ym ia­
rze, jaki prayznano urzędnikom państwowym, po­
wyżej przytoczonych rang 5) W ice uziujo potrze­
bę zwołania < gólnego w iecu krajowego całego nau­
czycielstwu na którym powyższe żądania mają być 
uchwalone.

W  dyskusji nad referatem wystąpiła p. A 1 c- 
k s a n d i  o w i e z ó w n a  przeciw krzywdzeniu ko­
b iet przez władzi szkulne i przedłożyła dodatkową 
rezoiucyę z żądaniem równego traktowanie kobiet 
i mężczyzn. P oseł dr T o m a s z e w s k i  wspomniał
0 n ieo trzym an iu  obietnic Sejmu. Zd«iii~m mówcy 
powinien on poszukać nowych źródeł dochodu, aby. 
uzyskawszy potrzebnych 10 Tuilionow, mógł przy­
stąpić do zupełnej popi a w y bytu nauczycielskiego.
Następnie zaorał głos poseł ks. W  e s o 1 i ń s k i i 
Usiłował w ykazać popieranie nauczycielstw a przez 
daehown ństwo i prosił zgromadzonych, aby nie 
brali udziału w  zbliżającej się akcyi wyborczej.
Przeciw  temu zaprotestowano energicznie. P oseł 
' T o m a s z e w s k i  wyk»zał bezpodstawność optymi- 
!zmu ks Tl ejolinskiego skutkiem czego wywiązała 
się  żyw a wymiana zdań. Ponadto przemawiali pp.
P i e r z c h a ł a ,  S m o l i k o w s k i ,  S t r o c k i  i in ­
ni. Przyjęto w szystkie wnioski i uwzględniono do­
datek pp Aleksandrów iezówny i Oberhardówny, któ­
ra żijuała takiego sainego zaopatrzenia dzieci po 
"lauczycielkaeh, jakie otrzymują sieroty po nauczy­
cielach. W  końcu p. B  a v  g e r złożył wyrazy czci
1 uwielbienia dla dzwei poznańskich.

0 kradzież 20 .000  kor. w Ranku krajowym.
W  styczniowej kadencji przysięgłych we Lwowie 

'odbędzie się rozprawa, której tematem będzie pod­
jęcie z kasy Banku krajowego, na początku b r„ 
przy pomocy sfałszowanego kwitu, kwoty 20.00U  
kor. Prokuiiitorya doręczyła już akt cU "i żoniu czte­
rem młodzieńcom, których nazwiska już wym ienia­
liśmy, mianowicie Henrykowi M eism iow i, E usta­
chemu Borowieckiemu, Michałowi Kutków kiemu 
i Kazimierzów’ W ójcickiemu. Ti ze j pierw si, pozo­
stający w  w ięzieniu ślodos m os’ a iien i zostali 
o dóKonauio czynu. W ójcicki zat. który nie był 
wcalo z powodu choroby uwięziony, a pozostaje aut 
wolnej stopie za kaucją, odpon iurluć ma za współ- 
winę. albowiem miał im przez porado i namowę 
dopomódz do podjęcia 2 0 .0 0 0  kor.

Małoletni nożowiec. Nu ulicy Gródeckiej, n ie­
daleko już ro gatki. 11-Jetni chłopak, m-zoii 4  kla­
sy szkoły ludowej, niejaki Henryl: Strider, prze­
chodząc kolo ]). B ilińskiej, która szła ze swym  
8-letuim  synkiem, uderzył go ni z tego ni z ow e­
go kułakiem w twarz. Na krzyk i plącz dziecka 
rzneiła się fnatiC na B eisk ra , chcąc go przychwy­
cić, i chw yciła go już ręką za kołnierz, gdy en 
w wdebwł szybko nóż z kieszeni i pchnął ją  tak s i l­
nie. w  jyp-rś, żo przebił trzy kaftaniki i nli bezpie-

Auairyacki przemysł linoleum i cerat

(Telegramy ..Nowej Reformy*’ [z d. 21 grudnia). 
7‘ Ł o ć z i .

Łódź. Komitet socjalistyczny wystąpił prze­
ciwko lokautowi i zażądał dla popierania stra j­
ku zasiłków pieniężnych od socyalistów niemie­
ckich, angielskich i francuskich. Angielscy od­
powiedzieli p r z y c h y l n i e .

Łódź. Policmajster C h r z a n o w s k i ,  na k tó­
rego onegdaj rzucono h o m b ę, o g ł u c h ł  na 
oba uszy.

Berlin. Biuro Wolffa donosi z Łodzi: Bada 
ministrów zgodziła siej na w p r o w a d z e n i e  
n i e m i e c k i e g o  j ę z y k a w y k ł a d o w e g o  
w t u t e j s z e j  s z k o l e  h a n d l o w e j  S c h u 1- 
l e r a  dla wszystkich przedmiotów, z wyjątkiem 
języka rosyjskiego, historyi i geografii.

Strajk w
Radom Uczeń szkoły handlowej Werner, k tó ­

ry w niedzielę rzucił bombę na szefa gubernial- 
nej żandarmeryi, Płotowa, został przez sąd p o- 
l o w y  s k a z a n j  n a  ś m i e r ć  i s t r a c o n y .

Z powodu tego wyroku ogłosili r o b o t n i c y  
s t r a j k  g e n e r a l n y  d l a  c a ł e j  o k o l i c y  
R a d o ni i a. Również w w a r s z t a t u c h k o ­
l e j o w y c h  r o b o t a  s p o c z y w a .

Ucieez£3 więźaiów.
Słomm. (Tel. Ag. Pot.) O ucieczce więźniów 

z wagonu kolejowego donoszą jeszcze następu­
jące szczegóły: Podczas transportu z więzienia 
na dworzec, przechodnie podali więźniom C h l e ­
b y ,  w k t ó r y c h  u k r y t e  b y ł y  c z t e r y  
n a b i t e  r c t r o l w c r y .  Więźniowie skorzystali 
ze sposobności, gdy z sześciu eksportujących 
ich żołnierzy, dwóch udało się do dalszych wa­
gonów, zaczęli strzelać do pozostałych czterech, 
poczem wyskoczyli przez okna. D w a j  ż o ł n i e ­
r z e  z a b i c i ,  dwaj ciężko ranni, /b ieg li wię­
źniowie byli to rewolucjoniści, s k a z a n i  z a  
z a m a c h y  b o m b o w e .

Z j-sh r  7- m o n o p o lu .
PetersDurg. W  październiku państwowa sprze­

daż wódki przyniosła 50,347.000 rb. czystego 
dochodu, t. i. 0 7,150.000 rb. więcej, niż w paź­
dzierniku loku ubiegłego. Od 1 stycznia do 1 
listopada 1906, uzyskano za wódkę 522 milio­
nów rb, czystego dochodu, t. j. o 69 milionów 
więcej, niż w tym samym czasie w roku ubie­
głym.

Cdr&sMe odry a-a,
(BOSkwa. (Tel. Ag P e t)  7, okazji imienin 

cara odbyła się w teatrze Wielkim na. przed­
stawieniu opery „Życie za Cara11 w ie 1 k a m a- 
n i f e s t a e y a. Hymn narodowy powtarzano 
niezliczoną ilość razy. Publiczność przybyła, o- 
zdobiona kokardami v  barwach narodowych, 
loże przybrano flagami i wstęgami.

Z a b r o n i o n a  d e u io a t i ra & y a .
Muskwa. Studenci tutejszego uniwersytetu 

zamierzali urządzić wczoraj zgromadzenie, dla 
orno? ienia tygodniowego s t r a j k u ,  ku pamięci 
zeszłorocznych g r u d n i o w y c h  w y d a r z e ń  
na u n i w e r s y t e c i e .  —  P o l i c y a  otoczyła 
budynek uniwersytetu i n i e  d o p u ś c i ł a  do 
o d b y c i a zgromadzenia. Studenci \ ozr^zli się 
spokojnie.

I
Pażdzietidkotfcy przy rooocie,

Moskwa. Centralny komitet Związku paździer- 
nikowców, korzystając ze szczególnj eh przywi­
lejów. jakie n rządu posiada, stara się. aże­
by agitatorzy Związku mieli prawo objeżdżania 
wsi i miast i urządzenia zgromadzeń i odczy­
tów w celach propogandy bez wyjednania u- 
przednio zezwoleń władzy, natomiast listę agi­
tatorów wskaże władzom Związek

Sady połowę.
Berlin. Donoszą tu z R ygi, że sąd połowy 

tamtejsz; skazał na śmierć 1 () rewolucjonistów, 
a 6 zasądził na dożywotnią katorgę.

Bierzy ouór m  poczcie.
(Telegramy . Nowej Reformy11 z d. 21 grudnia).

Sy&taGy?* W "&(eń2ltl.
Wiedeń. Dziś o godzinie 6 rano w tutejszych 

urzędach pocztowych rozpoczął się bierny opor 
rdużby pocztowej. Wezwała do tego organiza­
c ja  służby przez wydaną odezwę, w której za­
apelowano także do urzędników u poparcie ak­
cyi służby. Bierny opór ma- trwać tak długo, 
dopóki nie nadejdą dalsze y  Lazówki. X i razie 
ma się go wykonywać a ż  do  ś w i ą t ,  a gdyby 
w tym czasie nie spełniono żądań shiżlsy pocz­
towej. potrwa bierny opór aż do Nowego Boku, 
|  Wiedeń Kuch pocztowy b j ł  dziś do go­
dziny 12 w południe z u p e ł n i e  n o r m a l n y .  
Ekspedycja ranna dokonana została w zwykłym 
czasie. Opóźnienia w  doręczaniu listów w kilku  
dzielnicach spowodowane zostały n ie. r e z y ­
s t a n c j ą .  lecz wielkim mchom gwiazdkowym.

Wiedeń. D n - przed poiudnmm dały się oń  
odrznć s k u t k i  b i e r n e j  r e z y s t e u c y i  
pocztowców, szczególniej w bardzo zm.cznem o- 
późnii-niu w doręczaniu listów. D yrekcja poczt, 
chcąc to opóźnienie zmniejszyć przynajmniej co 
do lisi ów poleconych, kazała listonoszom listy 
te  pozostawiać u dozorców domów, listonosze 
jednak rozporządzeniu temu się oparli, twim- 
dzą^,' że będąc odpowiedzialnymi za listy rcko

mendowane, muszą doręczać je adresatom do 
rąk własnych.

Z prow incji donoszą, że dziś o godzinie 6 
rano rozpoczęła się bierna rezysteneya w Gra- 
eu, Lincu, Bem ie i Insbruku.

Ministerstwo handlu prowadzi dalej rokowa­
nia z organizacyą pocztowców.

Zarz.ą-łseaU p*ądewc
Wiedeń. Z powodu biernego oporu służby 

pocztowej, D yrekcja poczt wydała następujące 
zarządzenia:

Wyjmowanie listów ze ak*zynek odbywać się 
będzie co  g o d z i n ę  (dotąd co pół godziny); 
listy roznoszone będą nie 7 razy, jak  dotąd, ale 
tylko 4 razy dziennie; listy, nadchodzące do 
Wiedma, nie będą wcale stemplowane pieczęcią, 
urzędy pocztowe będą w południe z a m y k a n e  
przez kilka godzin.

Wieaen. Celem zmniejszenia zaległości, a. nad­
to z powodu, że wojskowość niechętnie dałaby 
pocztom żołnierzy do pomocy, powołały zarządy 
poczt t. zw. rezerwy. Są to różni petenci, zgła­
szający się o posady na poczcie, którzy i dotąd 
w miarę potrzeby bywają powoływani do słu­
żby i płatni są od dnia pracy.

Wiedeń. W ministerstwie handlu odbędzie się 
dziś o godz. 4 popołudniu n a r a d a  w sprawie 
biernego oporu służby pocztowej.

Bfiiaiitek- Forat o xącU&ucite ii6**sow«ł- 
• In poczta .*t go.

Wiedeń. W  rozmowie z pewnym dziennika­
rzem oświadczył minister handlu F  o r  z t , że 
rząd uczyni wszystko, co będzie w jego mocy, 
a b y  u c z y n i ć  z a d o ś ć  ż y c z e n i o m  s ł u ­
ż b y  p o c z t o w e j ,  jednak spełnienie wszyst­
kich żądań możliwe jest tylko w drodze u s t a ­
w o d a w c z e j .  Jeżeli slu/ba sądzi, —  mówił 
minister — że w drodze p r e  s y i  zyska więcej, 
to rząd bardzo nad tem stanowiskiem służby 
u b o l e w a  i z całym spokojem oczekuje walki.

Res^feBcya w Grac«.
Grac. B i e r n a  r e z y s t e n e y a  f u n k e y o -  

n a r y o s z ó w  p o c z t o w y c h  r o z p o c z ę ł a  
s i ę  t u  d z i ś  o g o d z i n i e  6 r a n o .  Doręcza- 
n i e  l i s t ó w  wskutek tego u l e g ł o  z n a c z ­
n e m u  o p ó ź n i e n i u .

Wstr-^mante rezy**«ncyl.
Praga Mężowie zaufania tutejszego niższego 

personalu pocztowego wydali odezwę, w której, 
odwołując się na oświadczenie i przyrzeczenie 
ministra handlu F  o r  z t a , wzywają funkryona- 
ryuszow, aby n a  r a z i e  b i  e r n o j  r  e z y s t e n- 
c y i  n i e  r o z p o c z y n a l i .  Odezwa ta spra 
wiła, że ruch na tutejszych pocztach o d b y w a 
s i ę  n o r m a l n i e .  Ponieważ zaś w kilku urzę­
dach p r o w i n c j o n a l n y c h  bierna rezysten­
eya już się rozpoczęła, wysłano tam wezwanm, 
aby również z a n i c c h a n  o j e j  n a  r a z i e .

Jak  słychać, wśród funkeyonaryuszów po­
wstały dwie partye, z których umiarkowana, 
zalecająca wstrzymanie się z rezysteneya, sta­
nowi w i ę k s z o ś ć .

Grac. Rada miasta uehwraliła na wezorajszem 
posiedzeniu wniosek nagły, wzywający Izbę pa­
nów, aby przyjęła bez zmiany uchwalony przez 
Izbę posłów projekt astawy wyborczej.

Z  H&ftly p a ń s tw a .
Telegramy „N. Reformy1̂  z 21 grudma. 

Z a p o w ie d ź ' a t e o i t e s t a  Gfesa; a R ie g o .
Wiedeń. W  kołach politycznych słychać, że 

równocześnie ze sankeyą ustawy o reformie 
wyborczej, ogłoszoną będzie w „Wiener Z tg” 
e n u n c y a c y a  c e s a r z a ,  k tóra będzie rodza­
jem m a n i f e s t u  do ludów Austryę zamieszku­
jących.

r  RMÓW.
Wiedeń Po odczytaniu zgłoszonych w Jzk e  

posłów interpelacyj i odpowiedzi ministra obro­
ny krajowej na interpelacje, przystąpiono do 
dalszej dybkusyi nad p r o w i z o r y u m  b u d ż e ­
t o w e  m. Przemawiali posłowie U r b a n  i Kl u m-  
p a r .  ' . ;

Iiha paso sr.
Wiedtn. Początek posiedzenia o 11 i pół. P re­

zydent ks W i n d i s c l i g i  a e t z  udziela na­
tychmiast głosu referentowi kom isji dla refor­
my wyborczej br. C z e d i k o w i ,  k tó iy  oświad­
cza, że kom isja z m i e n i ł a  przedłożenie rzą­
dowe o „ n u m e r  u s  c l a u s u s 11 w 2 punktach, 
a mmii owicie, obniżyła liczbę członków Izby do­
żywotnio mianowanych, ze 1 8 0  na 170 a nadto 
ustanowiła minimum mianowanych ęzłonlcow n a ' 
150. W drugim a rty k u le  tego przedłożenia 
p r z y j ę t o  i u n c t i m  z r e f o r m ą  w y b o r ­
c z ą  w t e n  s p o s ó b ,  ż e o b i e  u s t. a w y m a- 
j ą i i yć  r a z e m  p r z e d ł o ż o n e  do  s a n k -  
c y  i c e s a r s k i e j .  Referent zawiadamia w koń­
cu, że r z ą d  z g o d z i ł « i ę na te dwie zmiany. 
W końcu wzywa referent do rozpoczęcia roz­
praw ogólnych.

Ponieważ do g ł o s u  n i k t  s i ę  r i % zg ło s ił, 
przystąpiono odraza do rozpraw szczegółowych, 
w których referent br. C z e  d i  k odczytał dwa 
oświadczania kom isji: 1) Co do iunctim: Posta­
nowienie to uchwalono w tym celu, aby uni­
knąć ponownego odsłwuui? projektu reformy 
wyborczej do Izby posłów; 2) Co do „numerus 
clausus11. Oświadczenie stwierdza w tej spra­
wie, że ci członkowie Izby panów, którzy kan 
dydować będą do Izby posłów j mandat, uzy­
skają, maja być w l i c z e n i  do .numerus clau- 
sus‘k

Następnie przyjęto ustawę o munerus clau­
sus w II  i III c z y t a n i u ,  poczem przystą­
piono do rozpraw nad sprawozdaniem kom isji 
o projekcie r e f o r m y  w 1; o r c z e j .

Referent bar. C z e d i k oświadcza, że nftleża- 
łobv odroczyć dyskusję nad tą  częścią projekfu 
rtionuy wybwezej, Ltdra się odnosi do zasad 
leprezent-acyi jraństwa. aż do uchwalenia usta­
wy o „numerus clausus” przez Izbę, panów, ze 
względu na juncłim tej sprawy z projektem 
reformy wyborczej. Komisja wyraża przekona­
nia. ze Izba panów zaraz po uchwaleniu ..nu- 
merus clausus14 przez Izbę posłów przystąpi do 
nalychniiitbhiwego uchwraleuia odroczonej dziś 
części pi-ojektu reformy wyborczej, czego nie 
mogłaby nc/.ynić, gdyby Iz.bu posłów nie a- 
chwaliłu przedłożenia o ..rauseriLS olau.sns1' Izliy 
panów. Mówca prosi, aby rozuoczęto obrady 
nad reformą wyborczą do Izby posłów', przy­
czem zaznacza, że gdyby się pojawił w n i o ­
s e k  o n s u n i ę c- i e s y s t  e ni u p 1 u r  a 1 n e - 
g o .  tuhwulonego przez komisję, jest upowa- 
żniony prze.z koinisyę do oświadczenia, że ko­
m isja się na to zgadza. (O klask i)

Zabiera głos lir. Franc. '1 hu.ii.

i tełuyiailang
marnW ,mwi Reformy"

z dnia 21 grudnia.
W sprawie strajku azkoluegc

Paryż. „Echo de P ar.s '4 rozesłało do wybite 
niejszycli parlamentarzystów w Niemczech kwc- 
styonaiyusz w sprawie s t r a j k u  s z k o l n e g o  
w P r u s  i ech .  Między innymi zam ał głos czło­
nek pruskiej Izby panów, p. Józef K o ś c i e l -  
s k i, pisze:

„Polacy jiosiadają kultuię fiancuską, to też 
nie moga się poddać niemieckiej i przez nie­
miecką być zwyciężonymi. Od stu Jat walk 
przeciw Niemcom, nigdy Polacy nie znaleźli się 
rv tak k o r z y s t n e j  sy tuacji wobec rządu nie­
mieckiego, jak  obecnie. Cóż rząd może uczynić 
wobec biernego oporu dziatwy, która pozwala 
się bić, wobec rodziców, którzy chcą grzywnę 
piaeić! R z ą d  m u s i  d o z n a ć  u p o k a r z a j ą ­
c e j  k l ę s k i  w t e j  w a l c e " . "

W  dalszym ciągu swych wywodów, pisze p. 
Kośeielski: Polacy pod zaborem pruskim zer­
wali z marzeniem o nir-zawisłosei państwowej. 
Oni pragną tylko spokoju i zapewnienia swo­
bód narodowych.

S o i i a i i k  J r & * jź ic la e v .
Wiedeń, „Die Zeif* ogłasza rozmowę jedne­

go z redaktorów swoich z pewnym urzędnikiem 
w sprawie j e d n o r a z o w e g o  d o d a t k u  d r  o- 
ż y ź n i a n e g o ,  który zapowiedział dla urzę­
dników minister K o r  y t  o w s k i na 15 stycznia 
1907. Urzędnik ów opowiadał, że deklaracya 
Korytowskiego zgotowała wszystkim urzędnikom 
r o z c z a r o w a n i e .  Efekt, dodatku tego wyno­
sić będzie 32 halerzy dziennie. Wooec tego 
ogłoszonem będzie wezwanie do urzędników, 
a b y  t a k  u p o k a r z a j ą c e g o  d o d a t k u  n ’ e 
p r z y j ę l i ,  albo też część jego odłożyli c e- 
le m  z e b r a n i a  f u n d u s z u ,  który prawdo­
podobnie się p r z y d a  n a  c e l e  d a l s z e j  
a k c y i  u r z ę d n i k ó w .

FłacG kotejarzy.
Wiedeń. W  ministerstwie kolei odbyła się 

wczoraj konfereneya, w której wzięli także u- 
dział posłowie F  r  e s s 1 i S c h i e i t  e r, jako 
przedstawiciele orgamzacyj czesnich i niemie­
ckich kolejarze. Omawiano sprawę p o d w y ż ­
s z e n i a  p ł a c  i stabiłizacyi warsztatowych ro­
botników kolejowych, wliczenia 40 pn kwate­
rowego do emerytury i mne sprawy. Reprezen­
tanci rząd u oświadczyli, że opracowanie tych 
spraw nastąpi jeszcze, o ile to będzie mozliwem, 
przed Nowym Rokiem, a w najgorszym razie 
w pierwszej połowie stycznia.

h  d e ie g & tiy fr
D elegacja węgierska rozpoczęła 

budżetem ministerstwa spraw

ceremonii wyprowadziła, a, o ile stawiały opcj 
w y n i o s ł a  z gmachu. Gdy agitatorki na pla 
cu przed parlamentem usiiowały wywołać zbie­
gowisko i wygłaszać mowy, p i ę ć  z p o ś r ó d  
Di cl t  a r e s z t ó w ' a n o .

Odpowiedzialny redaktor i wydawca: •
M i c i i a i  l C o n .o j j i i i . s l i i .

N A D E S Ł A N E .
^Artykuły v  tyn. dziale nie pochodzą od 

redaLeyi).

i / t a b i e o i c a  w s z y s u n c *  j i *« i*io b v c l  
n ie A G k v w is iy c h  i  b k a d j e k .

Od wielu lat jes t ferromauganirra prawie we 
wszystkich krajach ulubienicą te cierpienia ma­
jących i powinna się też i w Austryi znajdo 
<va< u każdei rodziny. Je s t to pierw'szorzędnj 
środek krew tworzący i wzmacniający, podnieć; 
apetyt i przyspiesza trawienie. Polecauy p r a ; 
lekarzy i przez laików. Y. Hennan Lichęiblidi 
kupiec w Nowem Mieście na Górnym kląsku 
wspomina w pewnym liście, że jego żona cier­
piała na niedokrwistość, brak apetytu i że stra­
ciła zupełnie chęć do życia, lecz skuteczność 
ferromanganirty wprawiła go y zdumienie, al 
bowiem jego żona px> zużyciu 8 flaszek, wyzdro­
wiała zupełnie i przybyło jej 30 funtów ch la .

Ferromanganiny można dostać fiuszlę ra  
3’50 K w  aptekach lub w  składzie głównym poć 
firmą Józef Tórok. apiteka, Budapeszt, Koenig 
strasse 12. - 4870

liosik? fleisc^ier

zareczem
h i a d .

li
tudzież inne

ę w i k i & m w e
p o l e c a  w w i e l l i m  w y b o r z e  

F ło .ięg jirM .a I u c o w a

K. Mm tu H t i
przy ulicy Szewskiej (róg Ja g ie ll).

■ M— ---
Unia 22 i 2 4  b. m. sprzedaż rabafowm 

■HBd w  na cele Tcw. Szkoły Ludowej,
-t-* *

Księgarma poleca też znane z bi.gactwa do­
borowej treści i pięknych illustracyj

m 1:
B u d ap eszt.

dziś obrady nad 
zagranicznych.

Fr?eciw ij >ścłi a WiiheimA F*
Berlin. Na dzisiejszen posiedzeniu Rady miej­

skiej członek partyi socyalno-postępoiwej dr N a- 
t h a n  zgłosił wniosek, ażeby miasto nic brało 
nadal w dotychczasowy sposób udziału przy 
przyjęciach o b c y c h  m o n a r c h ó w  w B e r ­
l i n i e .  Od roku 1889 zaprowadzony został co 
do tego zwęyczaj,1 'upokarzający wprost godność 
niezależnego mieszczaństwu, a  polegający na 
tem. że burmistrz z członkami Rady miejskiej 
oczekiwać musi obcych monarchów przy bramie 
brandenburskiej, obecnie zaś zmu»za się nawet 
młodzież szkolną do tworzenia szpalerów.

Członek Rady k > n g e r  (socjalista) zazna­
czył że miasto nie powinno także ponosić żad­
nych kosztów przy przyjmowaniu zugraurznvch 
monarchów, przybywają oni bowiem nie w od­
wiedziny do miasta, l e c z  do  s w e g o  k o r o -  
n o w' a n e g o w s p ó ł z a w’ o d o w c a. Ro odpo­
wiedzi hunnistrza, który oświadczył, że w tych 
przyjęciach nie może się dopatrywać charakte­
ru upokarzającego. Rada wniosek ów bdrsuciła.

howi iłOwstanlM przeciwko Nitu- 
ooa.

Berfin. „Taegl. Rundschau'' otrzymała z po- 
łudiuowej Afryki wiadomość że szczep Ho t -  
t o  n t o t ó w r w okolicy Bersaba, w Kolonii nie­
mieckiej, liczący 6 0 0  dobrze uzbrojonych wo­
jowników, p r z y g o t o w u j e  s i ę  do  p o n  s ł o ­
n i a  p r  z o c i w k c N i e m c o m .

Ftan.
Berlin, łilajor Fischer, który w swoim czasie 

aresztowany został z powodu swoich stosunków 
z firmą T i p p e l  s k  i r c h .  skazany został za te 
stosunki n a  14 d n i  a r e s z t u  k o s z a r o -  
w eg o .

Atakf c i
Paryż, knorom, które pow stałj wczoraj w Iz­

bie deputowanych między Clemenceau a Pelle- 
taiiem, przypisują ważne znaczenie. Zwolennicy 
Combesa, których przeds.tawicielem w Izbie jest 
P e lle tan , skorzystać chcą z dyskusji nad no- 
wemi przedłożeniami, odnoszącenii się do rozdzia­
łu kościoła od państwa, aby o b a l i ć  C l e m e n ­
c e a u .

Owacy? dla baskiapóir.
Paryż. Z M a r s y l i i  donoszą, że 4u00 o,-ób 

urządziło o w a c j ę  biskupowi, gdy opuszczał 
swój pałac.

Paryż. W  E i ni u g e s  i B a y o n n e  urządzo­
no biskupowi, opuszczającemu swój pałac, owa- 
cvty W y p c z ą g n i ę t o  k o n . c  z p o w o z u  
b i s k u p a  i odprow adzono go uroczyście do 
nowego pomieszkania.

Walk# kobiet o prawo glosowania.
Londyn Grono kobiet, agitujących za przy­

znaniem Ł o b i e t o ni p r a w a  w y b o r c z e g o  
d o  p a r l a m e n t u ,  usiłowało wczoraj ponownie 
w targnąć do gmachu parlamentu. Przybyły one 
w kilku dorożkach i wykonały równocześnie 
ataki na kilka bram gmachu, przyczem celem 
wywołania- zamieszania wśród straży policjinej 
dawały s y g n a ł y  gwizdkami policyjnemi. Ku­
ku kobietom powiodło się rzeczywiście w tar­
gnąć do wnętrza, lecz policya wszystkie bez |

. Ili ui
„Polak" 12 arkuszy druku (prócz oglo^z.) 80 li 
„Pol Kalendarz M aryański11 12 arkuszy

druku (prócz ogłoszeń)..............................80 „
„Gospouarz’1 12 ark. druku (prócz ogłosz) 80 „ 
„W ielki ilustr Kalendarz powszechny1 . 2 k 

Sktad główny w Księgarni indowej 
r Wojsars w Srakcwi* 

uL S z e w s k a  ( r ó g  J a g i e l l o ń s k i e j ) .

Do dzisieiszego numeru dołączamy dla pre­
numeratorów miejscowych „Katalog gwiazdko­
w y 1 księgarni D. E. Friedleina w Ki akottie.

U tną  iŁ' , T ^ p a I * a e p : ©  Ł c .  L ?

eelfent
o c h r o o f

prs< w

\ i h m m .

a ssu ttR r

S a n t e Ł

Do numeru niniejszego dołączony jest kata­
log książek, wydanych nakładem M. A r  e t  a 
w Warsuawio, nadających się na p-.idark gwiazd­
kowe

Ko**sa 'slegrafkczn^
Wiedeń, 21 grudnia, (t.iełda jwnidnicwi.)
Marki Ćf TKT. Renta majowa OROO Ben4,a tjnjjni.wa 

węgierska P3-6e. Akeye auslr. * a t l  kred. can-óc Ak >r 
weg Mw kri-d. R3G-&0. AkejT Angicibankn iii w' —. Akcrc 
SbloniMCWi 579—-. Akcjr- Bankrereinn 5(11-—. Akcre Lii.. 
derbankn 4ń0'2ó. Akeye kolei pańMwowych f>S2 óO. Loni- 
naidy 177-— Akcje kclei EHb t̂hal —•—. Akcje fabryki 
bioni — Akcję tytoniowe — Ałpmy (780 —. 
Pima-Mtuanyi Ó7350. Akcyr jjrasóegc ToW. żeJazncgw 
 -----. Losy tureckie lt>3'—. Ttuble Ś53-25.

l Tspo>obiesie: lepsze.
B e ”lin , 87 grudnia. (Giełda poranna.)
Akcyt kredytowe 21U-50 Tow. dyskontowe IKrdA.
Usposobienie: utrzyniauc,

g«iw «  «= i i m m im>tmsmsasm̂ ge
Cennik Izby handlowej i przemysłowej 

w Krakowie.
t  21 grudnia (godz. 1 w południe.)

I. WsJlfty. płacą. żąuajf,
Ruhic papierowe........................................... 253 — 254 —
Marki u ie tn iee ie .............................................117 23 317 T.
Franki papierowe . . . .
L>wadzi..‘Slofrank<itvki w złocie . . .

95 2ó 
, . 19 08

II. Listy zastawne
4*/. Listy zastawne prr-iu. Banku hipot. 110 —
4 4/,*/(, Listy zastawne Banku Lipot. . . 10C .>0
4'/. „ » « , P • ' ' *  zb
4 1/,4’/. L ist\ zastawne BaDku krajowego 100 <5
t'L  /  - « « o
O"* Lislr zast. gal. To w kreu. ziem. nieok. «8 25 
4°/, „ ’ „ „ ,  » 41-letn 98 25
4®/. n „ » » r » u l4etn. 97 00

III. O blifacye . peżyczk.i.
4*,, Gaiiojjn-ie obligncye propinacyjne . 99 — 
4V, Pożyczka krajowa z r. 1793 . ' 97 ot)
4 o, miasta Lwowa . .S B  —
4 4/sa/o OWigwcye komunalne Banku kraj. 10’ — 
4*,» „ kolejowe   97 25

IV. L  e s y.
Losy miasta Krakowa 91 —

V A k e y e

Akoye Banku hipotecznego we Lwowie . iA>7 — 
kolei Lwuw-Czerniowce-Ja^y . . 078 —

VI. Publiczne zapisy długu.
4*,. wspólna renta papierow a.................. 99 20

mis b ■ s r e b r n a ......................... 99 10
renta koronowa austrraeua . . . .  99 10 

,. „ węgierska . . . .  95 80
,, austryseka w złocic . . . .  117 25 
,, węgierska „ . . . .  114 2.5

95 75 
19 10

111 - •  

10f  50
98 25

101 75 
98 50 
tel
69 -  
93 m

100 -  

98 W)
97 —

102 -
98 SE

90 -

4°/e
4«.;

,570
580

99 M 
99 50 
99 50 

20 
117 75 
114 75

~  K raków , R y^ek L 0 .
r t o i l s k c  c  l o l a ś w . t t

do wykładania lokali. 
Dywany, chodniki, dywaniki, 

przed umywalnia, rata do objania mobli. — Serwetki na sto­
ły. —  Serwetsi na tace. — Fartuszki 
damskie i dziecinne.— Prześcieradła 

Zhbawki. — Płaszcze gumowe,
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f f c t e K  m  G u l a z d K e !

n
Pamigttili ze skaiiira peezyi pcliej

układu 5 5 6 2  3  5

Wandy Żeleńskiej
Cena w wykwirunoj oprawie 5 koron. 
Do nabycia tv.j wszystkich księgarniach, 

Skład giuwity w księgarni 
S. A. Ki*zyżii*iou skiego.

Bila.*d
w bardzo dobrym stanie sprzedam ta ­
nie. —  Wiadomość: Krowodrza biuro­

wa na 153. 5;  ST i a

ieeMre»»rA«»»ci»«

X
K R A K Ó W

g p *  jl.K

ooieca częściowo 
i hurtownie 

w y & o ^ o w e  g a tu n k i

Kaujijialoiisj
la in o w s z y m  

i najlepszym spo* 
sc&emza pomocą
„ w m  m t i i a "

po cenach 
najniższych.

M. jaWORNICKI.
5 2 8 2  1 7 ; O

Mm/ aui hm j łstei.3:
Jy . 5 k i j  4 K „sonliwośc miodoborów (gęsta, 
p łynna pa«oha) 6 K 60 h, franko. Korzeniewicz. 
e n .  naucz,, Lvanuzauy. 5402 9 12

■ a * ;

Cbałwa.
Smaczny i nadzwyczaj dobry de- 
likatesj jako deser i do herbaty 
wTśmmnity. Paczka 5 kg. kosztuje 

10 koron franko za zaliczką
Kupceis dajemy rabat. Pradziwy 

tylko od u my 5389 o 8

M m i  da r a a a i e s  carnnims 1 
Rssses „Moskwo1* w  Lwowie. |

Wania* iia iflj.
r .o f c l i e  k

Fm ;  i MatD? i ;  nasi.

Ma* ttti U tarcia aiiaiaw
hl

5 5 6 0  4  5Wagi fltim
latiSBia i iitsia nulu JamM". 
M m , We, wsiaHuap istois

poleca najtan iej

ALPSMS 'M M SM
H andel żelaza 

w Krakowie, ^ oryafisk a  84.
7 r ŝ *kiA. Krahskieąo w Jezicrza- 
L - . l i  Z .U U  n̂ tch k. Czortkowa. t t s t i s  w pię- 
ciokilowjch bhszankach wszystko opłatnie, 
prawda iwy lipcow y miód w eonie 6 i. 50 h, 
a  wyborny miód lipcowy w cenie 7 X. Wysyła 
równie/ miody pitne, odszczegó nione na kilku 
wystawa-b, a io stołowy, kasztelański, krćle- 
skt i miodv pitne owocowe jak BorówozaF 
Maliniak Ltereniak. W iśniak. Winogroniak, 
Ożyniak i t. d. w pięciokilowych blaeziuikai h 
wszystko tjdatme w .ena h ud 6 Ii 40 v. do 
8 K 80 h. Cenniki na żadanie franko.

4681 16 20

Do muM
Garnitur wahon. z bronzami bogato kością hi- 
fcrustonauy. biurko mahoń, z bronzami, Liutra 
i stoli; i mabun. z bronzami. Sekretarze mahoń, 
i orzerh. bogato inkrustowane Biblioteka z bran­
żami (oryginał.) bogato inkrustow Szafy inkru- 
a'owiHP. Dywany perskie Qraz wieie innych 
okazów antyczny' b, jakoteż i mebli zwyktph.

L E O P O Ł D Y N A  M A C H O W S K A
Kraków, u!. Szew ska Nr 5 , I. p.

372S 19 O

smacznego mdlą tkwi nie w samej przyjemności, towarzyszącej 'jedzeniu' im bowiem potrawa smaczniejsza. t*tn też łaiwi*, ją Tl rewie 
i tem bardziej wykorzystuje się zawarte w niej pożywne składniki. Fakt ten tłumaczy powodzenie

MaggPeBO iii-!ypmvy «3o astp 1 rosołvt«.
Dla zapobiegliwej gospodyni stanowi ona zdawna uznany, tani środek w celu nadania siiaego, miłego smaku miłym zupom, rosołom, buljonmn, 
sosom, jakoteż jarzynom, jajecznicom i t. d. Z powodu znacznej wydajności nie należy jej nig.lv brać za w iele1 Dodawać dopiero po ugo­
rowaniu ! — H o  n a b y c i u  w e  u  * z y  s t R i c h  h a n d l u f  l i  k o h m r u l n y t h  i  s p o ż y w c z y * ! *  o r a z  s k ł a d a c h  a p t e c z n y c h  w «  
i l a s z c c z k a d i ,  p o c z ą w s z y  o d  S O  h a l e r z y  ( p o n o w n i e  n a p e ł n i o n a  4 0  h a J e r / j  ) .  5272

aiggi'egs odi.ąaczenie: 5 wielkich ługród, A iFofyli madii. 6 dypitmów hcnatowych, 5 htiiorawytn nagród. <:ie{|iniakiałnis gjza kocltu-sem m. r . a  wystawach światowyth w Paiyh w ro!:a 1381 i 1330 (Juliusz Wig.fi, jako sędzia).

m  D R Z W
największy wybór cnkróv.', pierników i t. p.

podarków, poleca 5422 9 O
2 5 .3 X 2 0 * 4  P 1 R S E C K I
Kraków, Długa 10. filia: Fioruanska 2 (Bole! nrssdsński).

Ho m  ? s a »  się

^  drugi tiansport wiśai suszonych £  
@ na kompot do handlu towarów gj 
©  kolonialnych i dStkatesów pod ©  
y  firmą 9

i  ^ o f C i S c i i  t a s u K
j l  w Krakowie, 551R 3 o
®  Mały Rynek, róg ulicy Szpitalnej.

i i l i r
Kraków, Karmelicka I. 40.

Pokoje wygodnie umeblowane z cało 
d/iennem utrzymaniem do wynajęcia na 
dłużej lub krócej. Tamże smaczne 1 zdro­
we obiady i kolacye w domu i na miasto 

Peny przystępne. ''- 5328 5 8

hwmm
B y b y  w  j j a l s r e s t e ;  w  s s n j d i s s s i g  i  t  p ,  

PrzjFiange w n e lie  n m M r a ia  w ig is ips.
Fot BiiaiłK l i a M  m n iia i iiapiaui. 5570 2 5

S P  yS E 3
3  3k. ; «S3 er?

M  s  =

Pieiwsza krakowska parowa fabryka Cukrów i Czekolady
1  fiysMRP i Su, fes ii 6 U ;liii. ul. Bracko 5.

Piękna ozdoba ao Każdego pokoIu 
jest dokrze śdtuy zegar iesekele

piękna, rzeźbiona szafka, nie zaw odząo e, doirre 
wnętrze, z H-letniem pisemnem poręczeniem, 

białe, kością ne wskazówki i licz­
b y , 1 8  cnr. wysoki, z w a g ą  z ło ­
c is to  hron2Gwą, nadzwyczaj tani

i TYi KG K 2 50
io ro k u  wysyłam ££3 8 ?“  f a 7e 

'  szło  5 0 * 0 0 0  ze g a ró w  1 J K 3  k u  
j g T  ra jw i^ k s z e iru  zadowoleniu moi

ich P. T. Odbiorców. Ta w 
Anstryi za pe w nn je d y n a  ilość 
daje na jlep sze  ś w ia d e ctw o  o 
rze te ln o ś c i mego domu. K ażde, 
na w et na jm n ie jsze  zlecenie  w y  
kantijo się ja k  n a jsta ra n n ie j. 

W ysjłka z a  zaliczką

sJMn 
*

p ie rw s za  fa b r. z e g a ró w  w  B r iix  N r  1 0 0 9  (C z e c h .,;.  
B og ato  illu s tr. p ł ls k ie  cen nik i z p rze a z l#  1 5 0 0  cdb . 
w y s y ła  się na żądanie k ażde m u za.darm o ertlaecny.

W i n a  w ę g i e r s k i e S M K g
więc, z pierw -oj ręki doskonało, czyste.

W i n a  f r a n c u s k i e l5iałe; Uczerwo'n  e yt v bo nio .

M a d e y r a  i i a i a g a
deł sprowadzane, oraz likiery zagraniTiTnil
w magazvmo 4707 j ‘7 O

O T L I i m A  G R O S S E G t
w Krakowie, Rynek M. 34.

5132

Z a m ia s t  T K A M U  d la  d z ie c i i  do ro sy sły ch  poleca sie

J E C O R O Ł i
Zmkmr.ity w smaku. Sposób użycia przy każdym flakonie. Nazwa i marka ochronna w po­
staci truj kąt* zot/p ieez.m e prawnie w lustry i i Itosyi Każdy dakon zaopatrzony czerwonym 
podpisem , , a .  t W H O W S k i " .  NabywaS możne w apiekacb. w a d  *J4 > w n ,v  ^Apotgeke zum 
heiug. Ue^it", Uperugasse 16, V,'ieu 7.- Korespondencya polska. M ie jsca  labrykae.yi; W ar-

s s f .w a ,  v tl . s s a ł  s z .M 3 < ,w 8 i ',a  5 « .  ' 4 3 1 6  1 2  15

wyłączny ssfhu i klinika
Hraków, Wolska 1.

N a jw ię k s z y  w y b ó r  la le k  
w s ze lk ie g o  ro d z a ju . 

S p e cy a ln o ś ć ; L a lk i  z p ra - 
w d z tw e m i w ło s a m i do cze ­
sania , b la s za n e m i g ło w a m i 
i  w  k ra k o w s k ic h  s tro ja c h . 

K o m p K in a  g a rd e ru b a  dla  la lek-, b u c ik i, po ń ­
c zo szk i, k a p e lu s ik i itp . w  n a jw ię k s z y m  w y b o ­

r z e ! n a  s a ła d zie . 5 5 5 -4  2  4

DO srM iii!
Kamienica dwupiętrowa pi -,’y u lic y  
Floiwańskiej L. 38. Wiadomość: Emil 

Nowak, Biała. 5520 3 5

R E F O S K O
od czasów rzymskich słynne w świecie 
słodkie, ciemno czerwone wino desero­
we i lecznicze, z poręczeniem naturalne, 
wysyła w pożyczonych beczułkach, po- 
cząwszz od HO litruw, po 1 K litr loco tu
R . M a i t i ,  Capodłstrfa. -tsoo 8 h

Howe wysokeram. ISfifl m im  io szycia
dla użytku domowego i celów przemysłov/ych 

sprzedaję za gotówkę o poło­
wę taniej niż sprzedający na 
raty, z 5-jetnią p!Śinienną$iva-' 
rancyą za uóbry chód i aokhw 
dna'" solidną-konr.trukcyę z op 
sem sposobu użycia w języku 

polskim.
Maezyna ręczna z pokrywką 
K  4 4 ,  Maszyna nożna K  5 0 , 
Maszyna pf :-rścieniowa K 7 8 , 

Central-Ilcbbin K 9 2 , aparat do haftu K 4 . 

Zamówienia uskutecznia s*  tylko po zaic.tko 
wanin K 15'—. reszta za zaliczką. Oeiyiik ma 
szyn do szycia, pisania i rowerów Nr. 51 darmo 

firma polska 5(14.3 3 O

W. i l i l f ,  Wien 1X1, m isłiiKtiise 23

no Sr.
i i i

Z p r z y r z ą d ą o  do b ic ia , 7 0
c m .........................z tr  3  5 0

Z  b iciem  dzw onu w ieżo  
w ag o  . . . z łr .  4  5 0

• Z  p rz y rzą d e m  m a s zy n o ­
w y m  . . . .  -z łr. 5 * 5 0  

D l  n a c ią g a n m  co c z te rn a ­
ście  dni . . . z łr .  6  —  

1 0 0  cm . w y s o k ie  z !r .  6  5 0  
1 3 5  c tm . w y s o k ie , 2  c ię ­

ż a r k i  . . . .  z łr .  1 0 -5 0  
1 3 5  c im . w y s o k ie , t r z y  c ie - 

żai ki . z łr .  i "  5 0  
Z e g a r cza rn o le s k i z łr .  I —  

jf O k rą g ły  z e g a r  ku ch e n n y
z ł r ......................

Do na cią gan ia  co 8  dni . .
Z e g a r  z  k u k u łk ą , I c ię ża re k  
W ię k s z y  z  2  c ię ^ e rk a n r  

3 - lc t n ie  p ise m . p o rę cze n ie . Z a  n ie stosow n e 
z w r o t  p ie n ię d z y . W y s y ł k a  z a  z a lic z k ą .

Pierwszy m .  wjról zegarów wahadłowych

Max srrhnvl
z Ą g a r c -J s t s '*

Witdsii, !V„ Marjarelhenstrasse 27. Telefon 3523.
£ a ż ;d a ć  m ego c e n n ik a  z  2 0 0 0  o d b ite k  
z a d a rm o , opła co ne go. 4 5 9 4  9  O

I 20 
z łr .  2 * 5 0  
z łr .  2  5 0  
z łr , 3  5 0

W m m  m  m  «

i - © « k iM k
I s t o f e j e  w  A m s t e r d a f ł ’ *  o t l  i - o ! « i  l f i ’ 9 .

Dostawca dworu ,T. K. M. królowej Ni^derlandzkiei, ,1 K M.' cesarz* 
i króla Au-,tro-Vv'ęgier i Innych uworów europejskich.

1 R ia lf^ psze lilk iep y :

i fh n m r .R r  ssisiw

53*9 11 O

8alna«sz5

K I N E M A T O G R A F
l!* rd z -i  z a jm u ją c y  
d la  dzie-ci i doro­
s ły c h , d a j.,e y  się 
u ż y ć  tak/.e ja k o  
■ l  i t a r n j  fgeigica'1, 
3 8  r m . w y s ., z  3  
b a r w n e m i obra/.a- 
., i i  n a  s k ra w k a c h  
(f i lm a c h ) i 1 2  obra 
z a m i n a  « t k le ,  la m ­
po B f t o w ą .  z  r*  
r le k t w e m  i  sposo­
be m  o ż y e ia , fa rk o - 
w i t y  w p u d e łk u  

K e r. 17 . T y m  ^ r n -m a t o g n u e ia  a w ż n a  rzu ca t 
n a  ścia n ę  z y w t  o b ru z y , p rz e z  m ło d y c h  i s ta - 
r ” cb c h ę tn ie  w id z ia n e  M e c h a n iz m  je s t h a rd z i 
d o k ła d n y  a p ro s ty  7ak . ż s  k a ż d e  d z ie c k a  z  ła -  
f wością m : c l  ."ms k ie ro w a ć . D o  n a b v c ia  w p ro s t 
4 1 9 2  p rze  p e r w s z i  fa b ry k ę  z e g a ró w  1 0  1 0

Itóans $  Konnfd
B ru x  N r  1 0 0 2  (C z e c h y ).

B o g a to  iiu s tr . cenniki k in e m a to g ra fó w , Iz ts rn a  
m aąioa m a s zy n  p a ro w y c h  za b a w e k  ruch  i t. d. 
w y s y ła  n a  zada nie  k a żd e m u  za d a rm o  e p ła tm c

i Iłogato illustr. cennik gra­
mofonów zobawek. precyzyj­

nych zegark w marki ^Ome­
ga. (irazic-a Urania”, instru­
mentów nin/ycznych (2 i 3 
rz dowychę hannunijek ręcz­
nych. aparatt w indukcyjnych. 
l»rn*tek. roaazyr.ek do strzy­
żenia włosów, maszyn do pi 

sonie i do szycia rowe-I ’ wyrobów skórza­
nych. fajek i cygarniczek bursztynowyah, me­
bli żelaznych i mosiężnych dla restauracyi, 
pawiami * ągrouów. rożnych perfumeryi i in­
nych artykułów Inksnsow .'ch i potrzebnych, po 
cetiiLh hurtowych, przesył-, darmo i oplatnie pro 
(/.kołowana firma poLka 34, 3łur Łfc„Wisi, Wie­
deń, ;X/L, Hpscyalny wielki katalog lotogr. op. 
za nadesł. 50 b. marł 5349 2 O

Z a f e l i d  p o . f f r z e t o w y

J-A ife W o la e g A .
G łó w n y skła d  i fa b r ,tru m ie n  p rzy  u l.ś w  To m a s z a  4
( t  iż pr/.y p la c u  S zc zw p a ic s irm ). Te le fo n  N r  3 3 1 .

F ilia  u l. K opern ika  I. (i.
Z . k ła d  u rz ą d z a  p o g rze b y  d la  w s z y s tk ic h  sta nó w  

i  z a ła tw ia  sam  w s z rs tk r*  form aln o ści. 

R ow tne ż podejm uje się p rz e w o z u  z w ło k  do w s z y s t ­
kich  k ra jó w  E u ro p y . Z a k ła d  po s’ad y w ła s n e  no 
w e ra jw s p a n id ls ze  k a ra w a n y . P osiada w ła sn e  
k a ta k u m b * , od stęp uje  m ie js c a  p o jje S yn e ze  n »  
w ie t z n «  c za sy , l a l  p r z y jm u je  z w ło k i do t y m -  
ca z w  ego p rz e c h o w a n ia  za  m ie rn y m  c zy n s ze m  

m ie s ię c z n y m . '  0 7 1 3  8 0  0

E a  #  Gwlesdfeią!

B a z a r  K t f a f o w y
w  K r a k o w i e ,

rśg y»ó-7is8rio Eyaka i alicy L 23.
Poieca »  wiolk:m wyborzo świożo otrzymane:

K o łd r y  w a to w a n e .
K o c e  n a  ł ó ż k a ,

© e a - y  a i a  k o n i e ,

5105 4 c C i i u s i k i  p l a - M o w ó ,

” « •  « ? . « i ............s&rr ci-k-n., ■ I;

1*4 oj zA* M S l w i l l
W- M & f m H 'f.H"

• i s ^ ^ Sj
f l i  ł; 1 3  % M m i i i  

H r n i i s
i *

en

Dla Matek!
Tak niemowlęta, jak i dzieci starsze często okazują na skórze pachwiny, w oko­

licy kiszki stolcowej, na podbródku liczne starcia, ranki powierzchowne, sączący wy- 
■pTysk. lub tym pudobne choroby. J e d y n y m  ś r o d k i e m  n a  l o  j e s t :

„ M A Y  4 “
A N T Y S E P T W £ Z N ¥ C e n a  7 0  ń a i

p rz e z  p o w a g i le k a rs k ie  za le ca n y .

Tysiące podziękow ań!
Ostrzega się przed naśladownietwami!
Blatego ^ądikć «sa3eży w szędzie tylko Pudru Faya.

Do n a b y c i a  w e  A Y S z y s t ir ic h  a p t e k a c h  i  d r o g u e r y a c h .  

r n y  s k b i d  w y s y ł k o w y  S .  H A V , a p t e k a r z ,  c . i  kr. d o s t a y . . : !

11 a d  W ., Lwów. 5 2 8 4  4 2  5 2
i G i OWI

ODZNACZONE NA W-YST/Y/ACS KRAJOWYCH NAJWvZSZEMf NAGRODAMI

WYROBY TKACKIE
Z  NAJLEPSZEGO PRZĘDZIWA, JAK NAJSTARANNIEJ WYKONANE, JAKO TO:

Płótna białe krośniaki i we-by zwykłej i przejęieradłowej ezerokości, Dymy, UrłSszki, Ręcz­
niki, (.liusteczki do nosa, Ścierki, Obrusy/ fierwety, Barchany Flanek, Szewioty, Płócimika 
  kertorewe na fartuszki, sukienki, tdozki i t. p . — poleca po cenach umiarkowali

TKALNIA PtÓClFN i SHiAD WKStKIKlł?

missowicz^
Ai

W  K O JL SZ T m F : O B I Ł  E S O S K A . 489 ta  o
N» żą d a n ie  w y sy ła  Nie, próbki I t-ennnik o p ła tn ie . — u i 

| O O t  C ' 4 > ©  O O O O O O  O O O t o  O  0 0 0 C 0 Ó 0 9m a s s  urytrafcmy, 0

    . S
F ś f s  s a  ^

3 ó S I• ■ -W fa * !'W le y  Z % d a ć  z  t y m  p o d p is e m .

1 7 6 9  4 6  E n g h ie u -L e e -E -a in s  p e d  P a r y ż e w .

l - O O O - O « 3) O - O  O O O  3 0 < K > C  « » € » < > « > »

h b h  N a  ś w i a t a !

Llebeskł
w u r i is w t ,  hK. Floi-yaiesbji l. 14. Teijfoa 636.

poleca tui nadchodzące św ięte  swój bogato zaopatrzony skład "wszelkich 
tow arów  korzennych i delikatesów : -'>483 4 r>

w ina, wódhi, lik ie ry  krajow e i zagraniczne, owoce ty ro lsk ie ; 
dziczyznę, jak  zające, sarn inę w całości i n a  części, kw iczoły, bażanty, 
drół) tuczony, jak  p tU ardr, kaptony, indyk i, indyczki itp .

Z akupuje całe polowania. W ysyłki n a  p ro w in c ję  natychmiast.

Bibułki do papierosów
Z Drukarń; L iteiackiej w  Krakowie, ul. Jagiellońska 10.

Tutki dn papierosów.
ttząóea drukai*ni L . K. Górski.


